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„C aas“ wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne.

Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 c.

P r e n u me r a t a  wynos i :
i1 na ca ły  rok

Pocztą w państwie Austryackiem..........................................................  24 złr.
„ „ ■ N iem ieckiem ...........................................................j| 28 złr.
», do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi [] 

innych państw należących do związku pocztowego . . . || 32 złr. 8 złr. || 3 złr.
Prenum eratę przyjmuje się tylho ort l|fO rto ostatniego dnia w miesiącu. — Listy 
z pieniędzmi i przekazy  pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco  
do Administracyi Czasu  w Krakowie. — IA sty reklam acyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie 

pocztowej. — L istó w  niefrankow anych  nie przyjmuje się.
Rękopismów nadsyłanych nie zwraca się.

na k w a r ta ł |jna 1 m iesiąc
6 złr. U 2 złr. 50 c.
7 złr. I1 3 złr. CZAS

P r e n u me r a t ą  pr z y j muj ą :
Administracya „CZASU* w Hrakowie i urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę księgarnia 
S. A. Krzyżanowskiego, handel Z. Skalskiego" w Sukiennicach, biuro dzienników i ogłoszeń E. SitbeP
steina w Sukiennicach, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej, trafika Kuklińskiego w Sukiennicach. —
Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za opłatą od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym) 

z 10 cent., za każdy następny po 5 cent. — IMadesłane (na 3 stronie dziennika) odza pierwszy raz
miejsca wiersza drukiem drobnym po So cent. za każdy raz. — Ogłoszenia t prenumeratę 
przyjmują: we Lwowie Ajencya „CZASU“ w głównym składzie tytoniu Nr. II przy ul. Trybunał
skiej L. 4; w Paryżu wyłącznie p. Adam, Rue Clśment 4; (prenumeratę p. W. Raczkowski, Faubourg
Poissonićre 33); w Wiertnio pp. Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Ber­
linie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, Stubenbastei Nr. 2 , R. Mosse (także w Berlinie, Ham­
burgu, Monachium i Norymberdze', H. Schalek, M. Dukes, M. Stern, tylko prenumeratę pp. H. Gold­

schmidt & C., w Frankfurcie n. M. G. L. Daube & C.
W Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskiej.

Ogłoszenie przedpłaty.
Z przesyłką pocztową w państwie 

Austryackiem na L u ty  złr. 2-50
Od 1 Lutego do końca Marca . „ * 5-—
Z przesyłką pocztową w państwie

Niemieckiem na L u ty .............  6 marek
Od 1 Lutego do końca Marca . 1 2  „

M T* P renum erata  lic zy  się tylko od  
pierw szego do ostatniego d n i a  w mie 
siącu.

Przegląd Polityczny.

H  ra k  ów  5  lu teg o .
W Izbie deputowanych ukończono wczoraj jene 

ralną dyskusyę nad ustawy kongrualną. Przema­
wiali dwaj mówcy jeneralni Kraus i hr. Ryszard 
Clam, tudzież referent Ireczek, poczem jednomyśl­
nie uchwalono przejść do dyskusyi szczegółowej. 
Sprawozdanie podajemy poniżej.

Wiener Z tg  w swej urzędowej części ogłasza 
rozporządzenie ministerstwa handlu z 15 stycznia 
1885 r., na mocy którego liczba okręgów nadzor­
czych inspektorów przemysłowych z 9, zostaje pod­
niesioną do 12, a równocześnie przeprowadzonym 
zostaje nowy podział okręgów. Wskutek tego roz­
porządzenia musi tedy nastąpić i nominacya trzech 
nowych inspektorów przemysłowych.

Wiener Ztg zawiera także urzędowe doniesienie 
o koncesyi udzielonej p. Wilhelmowi Rzizkowi na 
utworzenie akcyjnego Towarzystwa pod firmą: ko­
lej lokalna Asch Rossbach z siedzibą w Wiedniu.

W poniedziałek wieczorem odbywały się w Ber­
linie, jak opisuje Schles. Ztg, w kołach dyploma­
tycznych niezwykle ożywione rozmowy, z powodu 
oczekiwanej właśnie odpowiedzi z Lizbony na pro- 
pozycye Stowarzyszenia afrykańskiego, przedło­
żone rządowi portugalskiemu za pośrednictwem 
Francyi w celu uregulowania stosunków terytory- 
alnych nad samem ujściem rzeki Kongo. Chociaż 
wymieniane nawzajem zdania różniły się między 
sobą, oddawała się jednak większość tych kół bło 
giej nadziei, że rząd portugalski przyjmie propo- 
zycye podane mu już umyślnie w najskromniejszej
mierze.

Można wiec wystawić sobie wrażenie, jakie spra­
wiła w tych kołach nadesłana z Lizbony wiado 
mość, że rząd portugalski odmawia wszystkiego, 
że więc nie chce ani uznać nowo-kreowanego pań 
stwa, ani mu odstąpić skrawka ziemi potrzebnego 
na założenie kolei żelaznej, jako nieodzownej ar- 
teryi łączącej żeglugę całego porzecza z morzem, 
a nadto nie odstępuje ani joty od swych znanych 
nroszczeń, sięgających daleko w głąb obszaru rzeki 
Kongo.

Nie było jeszcze zgromadzenia międzynarodo­
wego, w któremby, tak jak w konferencyi afry­
kańskiej , brały udział wszystkie ważniejsze mo­
carstwa z obu stron Oceanu Atlantyckiego, ale 
mało też było takich, któreby się wśród tak szcze­
gólnych zakończały okoliczności. Załatwiono zgo­
dnie i jednomyślnie wszystkie trzy punkta konfe 
rencyjnego programu, a mimo tego okazała się 
w najważniejszej kwestyi uregulowania stosunków 
Afryki środkowej taka luka, która ostateczny re 
znltat konferencyi sprowadza do mało znaczących 
rozmiarów. Rozciągnięto wprawdzie system wol­
nego handlu na rzekę Niger, ale Anglia nie za­
brania go i tak w krajach pod jej protekcyą zo­
stających, w pewności, że potęgą przemysłu swego 
i handlu zdoła wszelkie zagraniczne współzawo­
dnictwo usunąć, kontroli zaś międzynarodowej nad 
żeglugą tej rzeki nie pozwoliła sobie narzucić.

Formalności, jakie przy dalszych okupacyach 
w Afryce zachowywanemi być mają, uchwalono 
wprawdzie, ale na wybrzeżach afrykańskich mało 
już jest bezpańskiego gruntu.

Nie te też kwestye były właściwym powodem 
zebrania się konferencyi. Była nim głównie kwe- 
stya uczynienia kolosalnego porzecza Kongo przy- 
stępnem dla cywilizacyi europejskiej i dla handlu 
wszystkich państw i wytworzenia tu z czasem 
wielkiego międzynarodowego obszaru konsumcyj- 
nego dla byperprodukcyi europejskiej, przybiera­
jącej groźne rozmiary. Obszar ten obudzał w tej 
mierze nadzieje wcale niepłonne. Zawiera on prze­
szło 3 miliony metrów kwadratowych, co znaczy, 
że jest sześć razy większym od Niemiec, a urzą­
dzenia, jakie w nim dotychczas w bezinteresowny 
i na humanitarnych dążnościach oparty sposób 
poczyniono, wróżyły dobrze o jego przyszłości. 
Zakrawało to coś na odkrycie nowej Ameryki, 
otwierającej się w samą porę przekwitającym 
stosunkom starego świata i to wszystko zakwe- 
styonowało od razu państewko, najsłabsze ze 
wszystkich mocarstw, na konferencyę zebranych. 
Musi ono jednak widocznie mieć jakieś plecy za 
sobą Z poza niego wyglądać się zdaje jakiś po­
tężniejszy czynnik, który z zasady do ut des 
chce ukuć jakiś kapitał. O ile odgadnięcie i zrę­
czne zaspokojenie jego pretensyi może sprowadzić 
jeszcze jaką zmianę w losach konferencyi, poka­
zać się powinno w tym krótkim przeciągu czasu, 
który jej jeszcze aż do zredagowania aktu koń­
cowego pozostaje. Fiasko konferencyi byłoby fia­
skiem Bismarka — czy zdoła on wymyśleć na 
prędce jaki środek skuteczny na zapobieżenie mu? 
Wiara w jego wszechmocność dyplomatyczną u- 
cierpiałaby mocno, gdyby tego nie zdołał i po 
okazaniu, że umie sobie dać radę z wszystkiemi 
pierwszorzędnemi mocarstwami, uledz miał w koń­
cu — Portugalii.

Wiadomość, że w kołach rządowych berlińskich 
nie życzą sobie, aby sesye wiosenne tak parla­
mentu niemieckiego jak i sejmu pruskiego trwały 
dłużej niż do Wielkanocy, stwierdzają z wielu 
stron.. Zamkniętą ona podobno zostanie zaraz po 
uchwaleniu budżetów, snbwencyi parowcowej i 
nowelli taryfowej. Nawet o konwencyi Niemiec 
z Rosyą, nie wspominają te wiadomości, a może

dlatego właśnie, aby intermistycznie dla nagłości 
swej pozaparlamentarnie załatwioną być mogła.

Co do przepisów konstytucyjnych, w związku 
z tą konwencyą zostających, rzecz ma się jak 
następuje:

W myśl konstytucyi pruskiej, rząd może za­
wierać bez odnoszenia się do sejmu, wszelkie u- 
kłady z zagranicznemi mocarstwami, które na kraj 
nie nakładają ciężarów. Zachodziłaby więc tylko 
kwestya, czy kosztów transportu wydawanych zbro­
dniarzy nie należy uważać za ciężary w konsty­
tucyi przewidziane.

Konstytucya niemiecka zawiera w tej mierze 
inne przepisy. Paragraf I I  obowiązuje rząd do 
zażądania od Rady związkowej przyzwolenia na 
zawarcie układu, a  przyzwolenie to Rady związ­
kowej ma być jeszcze parlamentowi przedłożonem 
do potwierdzenia.

Powody, jakie skłoniły rząd do zawarcia naj­
pierw konwencyi rosyjsko-pruskiej i zażądania na 
stępnie, aby ją na całe Niemcy rozciągnąć, są ła­
twe do odgadnięcia. Gotowa już konwencyą, która 
ma tylko być na całe Niemcy rozciągniętą, stwa­
rza już poniekąd położenie przymusowe, aby ją 
przyjąć w tej samej osnowie, z tego niby powodu, 
że w różnych częściach Niemiec nie powinny obo­
wiązywać przepisy odmiennego rodzaju.

Być więc może, że rząd ufny w przymus wy­
tworzonego w ten sposób położenia, przedłoży je­
szcze przyzwolenie Rady związkowej, którego o- 
becnie zażądał, parlamentowi do zatwierdzenia, 
coby ostatniemu podało sposobność do poczynienia 
przynajmniej pewnych zastrzeżeń przeciw możli­
wym nadużyciom konwencyi.

Zajęcie Massawy przez wojska włoskie jest już 
czynem dokonanym. Z Beilulu ustąpiła Włochom 
tylko załoga egipska, w Massawie jednak część 
załogi składała się także z wojsk angielskich. 
Niema więc wątpliwości, że okupracye odbywają 
się na mocy umowy z Anglią, której Mancini nie­
dawno prawie wyraźnie zaprzeczał, przyznając tyl­
ko przyjazną zgodę zdań.

Ponieważ drugą wyprawę włoską na morze 
Czerwone przygotowują we Włoszech z wielkim 
pośpiechem, tak że 9 b. m. pia wypłynąć z Nea­
polu, spodziewać się można prawie na pewno, że 
i Suakim oddanym zostanie Włochom. Anglia po­
trzebuje wyraźnie załóg tych miast do uskutecznie­
nia swych operacyj w Sudanie, a że się i do trze­
ciej wyprawy włoskiej czynią przygotowania, na­
wet i kooperacya włoska w Sudanie nie wychodzi 
wcale z granic prawdopodobnych domysłów.

Z dragiej znów strony potwierdza się także, że 
Turcya protestowała przeciw okupacyom włoskim 
na wybrzeżach morza Czerwonego, należących do 
Egiptu i zostających tern samem pod zwierzchno­
ścią Turcyi. Protestacya ta nastąpiła w formie not 
przesłanych do wszystkich mocarstw, które teraz 
też swe zdanie objawić będą musiały.

Sprawa nuncyatury w Belgii już uregulowana. 
Do Rzymu przybędzie lada chwilę poseł belgijski, 
a skoro tea złoży swe listy uwierzytelniające Sto­

licy św., mianowany już nuncyusz uda się nie­
bawem do Brukselli.

Francuska Izba deputowanych zajmuje się obe­
cnie kwestyą podwyższenia ceł od zboża, która 
żywe wywołuje dyskusyę.

Z Suakimu odbyli Anglicy silny rekonesans 
w głąb kraju, widocznie celem zbadania sił Osma­
na Digmy, które teraz w otwartem polu będą 
chcieli zaczepić i zniszczyć.

S

KORESPONDENCYA „CZASU."
Sowy Sącz 2 lutego.

W końcu z. m. odbyło się w Nowym Sączu posie­
dzenie Rady powiatowej, uchwalające pierwszy raz 
w swym nowym składzie, budżet.

Z ważniejszych spraw uchwalono:
1. Przeniesienie Sądu pow. z Krynicy do Mu­

szyny, uznane już w 1877 r. za niezbędne, po­
twierdzone w kilka lat później ponownie przez Ra­
dę pow., niemniej sankcyonowane uchwałą sejmo­
wą 1882 r., na której podstawie już rozpisano a- 
daptacyę budynków dla pomieszczenia Sądu w Mu­
szynie.

Skutkiem rekursu Kryniczan i usilnych wpły­
wowych przedstawień, przewlekła się ta ważna spra­
wa, dla górskiej ludności w tym zakątku Sądeczyzny, 
aż do zeszłorocznej sesyi sejmowej, na której 
powzięto uchwałę, przekazania petycyi mieszkań­
ców Krynicy i Muszyny, Wydziałowi krajowemu 
do zbadania przytoczonych motywów, i zdania 
sprawy na najbliższej sesyi sejmowej.

Na podstawie tedy dat statystycznych, opinii 
interesowanych zwierzchności gmin i obszarów 
dworskich, niemniej względów komunikacyjnych i 
wszechstronnie wyczerpującego, przekonywującego 
wykładu, referent p. Yayhinger wniósł: aby Rada 
powiatowa Muszynę uznała, za właściwą i celowi 
jedynie odpowiednią siedzibę Sąda pow. Przewo­
dniczący marszałek skonstatował, że wniosek ten 
uzyskał uchwałę wszystkiemi głosami, przeciw je ­
dnemu.

Spodziewać się przeto można, że ostateczne zre­
alizowanie przeniesienia Sądu pow. do Muszyny, 
w Izbie poselskiej Rady państwa przychylnie za­
łatwionym będzie.

2. Następny przedmiot stanowił budżet. Na cele 
Rady i dróg pow. przyjęto: rozchód w kwocie24,304 
złr. 8 ct., przychód 4,589 złr. 59 ct., zatem nie­
dobór 19,714 złr. 72 ct., przeto na pokrycie wraz 
z wydatkami szkolnemi, uchwalono 16% dodatków 
do podatków. Rubrykę na cele oświaty i dobro­
czynne, podwyższono z 500 na 1000 złr.

3. W dalszym przebiegu uchwalono naglące 
wnioski:

a) Na budowę kilku szkół ludowych, dla bursy 
miejscowej i Towarzystwa św. Wincentego a Paulo

z przeznaczonych na te cele 1000 złr., kwotę złr.
260

b) Na odbudowanie cerkwi zgorzałej w Słotwi- 
nie 100 złr.

c) Subwencyą dla Towarzystwa rolniczo okręgo­
wego w Nowym Sączu 100 złr.

4. Wniesienie petycyi do Rady Państwa, o u- 
znanie naglącej potrzeby budowy gmachu, dla po­
mieszczenia Sądu obwodowego w Nowym Sączu i 
wyznaczenie na ten cel potrzebnych funduszów 
(za równocze8nem udzieleniem komunikatu intere­
sowanym reprezentacyom powiatowym, do popar­
cia petycyi).

5) W sprawie wyrównania podatku gruntowego, 
nadpłaconego w latach prowizorycznych 1881 i 1882 
uchwalono petycyą do Rady państwa o wykonanie 
ustawy z 28 marca 1880 r. tem niezbędniejsze już 
ze względu zeszłorocznych klęsk elementarnych, po­
wodzią i nieurodzajem spowodowanych, niemniej 
nieprzewidzianą, a również dotkliwą dla rolników 
skutkiem kolosalnych zamorskich napływów rolnych 
produktów, — zupełną stagnacyą handlu zbożowe­
go w kraju — oraz perspektywą nieuniknioną, 
że ceny zboża nie pokryją kosztów produkcyi.

6) Do Wydziału krajowego petycyą (na pod­
stawie § 27 ustawy gminnej w przekazanym za­
kresie działania) w sprawie zabezpieczenia życia 
i mienia, z powodu częstych wypadków, czy to 
powtarzających się wykolejeń na kolei państwo­
wej transwersalnej, podpaleń przyległych zabudo­
wań do toru kolejowego, w pasie ogniowym, skut­
kiem wydobywających się iskier z kominów loko­
motywowych — podczas ruchu pociągów — jak 
to miało miejsce w ciągu kilku dni w z. m., że 
na 10-cio kilometrowej przestrzeni między stacy- 
ami Stróża i Zagórzany, spalono 9 budynków 
z krescencyą i inwentarzem, nadto o jaknajspie- 
szniejszą szczegółową rewizyą budowy tej kolei, 
przez mięszaną komisyą ze współudziałem dele­
gatów miejscowych władz celem tak zabezpie­
czenia skarbu państwa i funduszu krajowego, jak 
przedewszystkiem życia przejeżdżających.

7) Zbieranie faktów, odnoszących się do niepra­
widłowości czy to budowy lub ruchu osobowych 
pociągów czy przesyłek towarowych.

Wiedeń 4 lutego.

©  Nota protestująca tu-ecka jest faktem. Tu­
taj pcseł turecki jeszcze jej dotąd nie wręczył, 
jednak hr. Kalnoky lada dzień wręczenia ocze­
kuje. Czy można, a raczej czy mocarstwa wezmą 
tę notę na seryo? Czy kot niemiecki zanadto już 
nieostrożnie, a raczej bezwzględnie z myszami 
państw europejskich igrał, a tymczasem lis (an­
gielski) płata mu figle? Czy istotnie Włochy sta­
nęły sztorcem przeciw planom ks. Bismarka, mię­
dzy któremi izolacya Anglii miała być jednym ze 
środków działania? a stanęły dlatego, że interesa 
włoskie poświęcił ks. Bi3mark francuskim, bo mu 
o Francyę oczywista więcej idzie, niż o Włochy. 
Czy Anglia skorzystała zręcznie z położenia, ale 
przeciw jej zamysłom wyprowadza znowu ks. 
Bismark na arenę marę turecką, protest Porty.

POTOP
(27) POWIEŚĆ

przez
I t  e n r y k u  S i  e n  k i  e w i  c z  a.

Tom pierwszy.

(Ciąg dalszy.)

Dziwne usposobienie zapanowało w końcu w o- 
bozie. — Jedni upadli na duchu i pogrążyli się 
w smutku. Ci chodzili w milczeniu błędnemi kro­
kami wzdłuż wałów, puszczając trwożliwy i posę­
pny wzrok na równiny, któremi miał nadciągnąć 
nieprzyjaciel lub udzielali szepcąc, coraz gorszych 
nowin. Innych opanowała szalona, desperacka ja­
kaś wesołość i gotowość na śmierć. Wskutek tej 
gotowości wyprawiano uczty i pijatyki, by wesoło 
ostatnich dni życia użyć. Niektórzy też myśleli o 
zbawieniu i noc spędzali na modlitwach. Nikt tylko 
w całym tym ludzkim tłumie nie myślał o zwy- 
cięztwie, jakby ono wcale było niepodobnem, a je ­
dnak nieprzyjaciel nie miał sił przewyższających: 
miał więcej dział i wojska lepiej ćwiczone i wo 
dza, który wojnę rozumiał.

A gdy tak z jednej strony obóz polski wrzał, 
huczał, ucztował, wzburzał się, uciszał, jak mo­
rze wichrem smagane, gdy pospolite ruszenie sej­
mikowało, niby w czasie elekcyi króla, z drugiej 
strony po roztoczystych, zielonych łęgach nad- 
odrzańskich posuwały się spokojne zastępy szwedz­
kie. Szła więc naprzód brygada gwardyi królew­
skiej; wiódł ją  Benedykt Horn, groźny żcłaierz, 
którego imię ze strachem w Niemczech powtarza­
no; lud doborny, rosły, ubrany w grzebieniaste 
chełmy z czółnami zachodzącemi na uszy, w żółte 
skórzane kaftany, zbrojny w rapiery i w muszkiety, 
zimny i uparty w boju, i na każde skinienie wo­
dza gotowy. Karol Schedding, Niemiec, wiódł na­
stępną brygadę westgotlandzką, złożoną z dwóch 
pułków piechoty i jednego ciężkiej rajtaryi, przy­
branej w pancerze bez naramienników, połowa 
piechurów miała muszkiety, druga włócznie; przy 
początku bitwy muszkietnicy stawali w czele, a 
w razie ataku jazdy cofali się za włóczników, któ 
rzy utkwiwszy jeden koniec włóczni w ziemię, 
drugi^ nadstawiali przeciw pędzącym koniom. — 
Pod Trzcianną, za czasów Zygmunta III, jedna cho­
rągiew hussaryi rozniosła na szablach i kopytach 
tęż samą westgotlandzką brygadę, w której obe­
cnie służyli przeważnie Niemcy. Dwie brygady 
smalandzkie wiódł Irwin, zwany Bezrękim, bo

był prawicę w swoim czasie, broniąc chorągwi, 
utracił, za to w lewej miał taką siłę * że jednym 
zamachem odcinał łeb konia; był to żołnierz po­
nury, kochający tylko wojnę i rozlew krwi, suro­
wy i dla siebie i dla żołnierzy. Gdy inni „kapi­
tanowie" wyrobili się w ustawicznej wojnie na 
ludzi rzemiosła, wojnę dla wojny kochających, on 
pozostał tym samym fanatykiem i mordował ludzi, 
śpiewając psalmy pobożne. Brygada westrmalandz- 
ka szła pod Drakenborgiem, a helsingerska, zło­
żona ze strzelców w świecie sławnych, pod Gu­
stawem Oxenstierną, krewnym sławnego kanclerza, 
młodym żołnierzem, wielkie rokującym nadzieje. 
Nad ostgotlandzką pułkownikował Fersen, a ne- 
rikską i wermlandzką sprawował sam Wittenberg, 
który zarazem był naczelnym wodzem całej armii. 
Siedmdziesiąt dwa dział wytłaczało bruzdy po wil­
gotnych łęgach, a wszystkich żołnierzy było 17 
tysięcy, groźnych łupieżników całych Niemiec, a 
w boju tak sprawnych, że zwłaszcza z piechotą, 
zaledwie królewskie francuskie gwardye mogły się 
porównać. Za pułkami ciągnęły wozy i namioty, 
a pułki szły w szyku, w każdej chwili do boju 
gotowe. Las włóczni sterczał nad masą głów, Cheł­
mów i kapeluszy, a między tym lasem płynęły ku 
polskiej granicy wielkie chorągwie błękitne z bia- 
łemi krzyżami w pośrodku.

Z każdym dniem zmniejszała się odległość, dzie­
ląca dwa wojska. Nakoniec w dniu 21 lipca, w le 
sie pod wsią Heinrichsdorfem, ujrzały zastępy 
szwedzkie po raz pierwszy słup graniczny polski. 
Na ten widok całe wojsko uczyniło okrzyk ogro­
mny, zagrzmiały trąby, kotły i bębny i rozwinęły 
się wszystkie chorągwie. Wittenberg wyjechał na­
przód w asystencyi świetnego sztabu, a wszystkie 
pułki przechodziły przed nim, prezentując broń, 
jazda z dobytemi rapierami, działa z zapalonemi 
lontami. Godzina była południowa, pogoda prze­
pyszna. Powietrze leśne pachniało żywicą. Szara, 
zalana promieniami słońca droga, którą przecho­
dziły szwedzkie chorągwie, wybiegając z Hein- 
richsdorfskiego lasu, gubiła się na widnokręgu. 
Gdy idące nią wojska przeszły wreszcie las, wzrok 
ich odkrył krainę wesołą, uśmiechniętą, połysku­
jącą żółtawemi łanami zbóż wszelakich, miejscami 
usianą dąbrowami, miejscami zieloną od łąk. Tu 
i owdzie z kęp drzew, za dąbrowami hen daleko 
podnosiły się dymy ku niebu; na potrawach wi­
dniały pasące się trzody. Tam , gdzie na łąkach 
przeświecała woda rozlana szeroko, chodziły spo­
kojnie bociany. Jakaś cisza i słodycz rozlana była 
wszędzie po tej ziemi mlekiem i miodem płyną­
cej. I zdawała się roztaczać coraz szerzej i otwie 
rać ramiona przed wojskami, jakby nie najezdni- 
ków witała, ale gości z Bogiem przybywających. 
Na ten widok nowy okrzyk wyrwał się z piersi 
wszystkich żołdaków, mianowicie rodowitych Szwe­

dów, przywykłych do nagiej, biednej, dzikiej przy 
rody w kraju ojczystym. Serca łupiezkiego, a u- 
bogiego ludu wezbrały pragnieniem zagarnięcia 
tych skarbów i dostatków, które wpadały im pod 
oczy. Zapał ogarnął szeregi.

Ale spodziewali się ci żołdacy zahartowani w o- 
gniu trzydziestoletniej wojny, że nie przyjdzie im 
to łatwo, boć tę ziemię zbożną zamieszkiwał lud 
rojny, a rycerski, który umiał jej bronić. Żyła je ­
szcze w Szwecyi pamięć straszliwego pogromu pod 
Kircholmem, gdzie trzy tysiące jazdy pod Chod­
kiewiczem starło na proch ośmnaście tysięcy naj- 
bitniejszego szwedzkiego wojska. W chatach West- 
gotlandu, Smalandu lub Delekarlii opowiadano o 
tych rycerzach skrzydlatych, jak o wielkoludach 
z sagi Świeższa jeszcze była pamięć walk za Gu­
stawa Adolfa, bo nie wymarli ludzie, którzy brali 
w nich udział. Wszakże ów orzeł skandynawski, 
zanim przeleciał całe Niemcy, po dwakroć poła­
mał szpony na zastępach Koniecpolskiego. Więc 
z radością łączyła się w sercach szwedzkich i pe­
wna obawa, której nie był próżen sam wódz na­
czelny Wittenberg. Patrzył on na przechodzące 
pułki piechoty i rajtaryi, takiem okiem, jakiem 
pasterz patrzy na swą trzodę, następnie zwrócił 
się do otyłego człowieka, przybranego w kapelusz 
z piórem i jasną perukę, spadającą na ramiona:

— Wasza miłość upewniasz mnie — rzekł — 
że z temi siłami można złamać wojska, stojące 
pod Ujściem?

Człowiek w jasnej peruce uśmiechnął się i od­
rzekł :

— Wasza miłość może zupełnie polegać na mych 
słowach, za które głową ręczyć gotowym. Gdyby 
pod Ujściem były wojska regularne i którykolwiek 
z hetmanów, tedybym pierwszy radził nie kwapić 
się i poczekać, aż Jego Królewska Mość z całą 
armią nadciągnie; ale przeciw pospolitemu rusze­
niu i tym panom wielkopolskim siły nasze aż za­
nadto wystarczą.

— A nie przyśląże im jakowych posiłków?
— Posiłków nie przyślą, z dwóch powodów: 

popierwsze dlatego, że wojska wszystkie, których 
wogóle jest niewiele, zajęte są na Litwie i na 
Ukrainie; powtóre, że w Warszawie ani król Jan 
Kazimierz, ani kanclerze, ani senat, do tej pory 
nie chcą wierzyć, aby Jego królewska Mość Karol 
Gustaw, wbrew rozejmowi i mimo ostatnich po­
selstw, mimo gotowości do ustępstw, naprawdę 
rozpoczynał wojnę. Ufają, że pokój jeszcze w o- 
statniej chwili będzie uczyniony... cha! cha!

Tu otyły człowiek zdjął kapelusz, otarł z potu 
czerwoną twarz i dodał:

— Trubecki i Dołgoruki na Litwie, Chmielnicki 
na Ukrainie, a my wchodzimy do Wielkopolski... 
oto, do czego doprowadziły rządy Jana Kazi­
mierza.

Wittenberg spojrzał na niego dziwnym wzro­
kiem i spytał:

— A wasza miłość radujesz się tą myślą?
— A ja raduję się tą myślą, bo moje krzywdy 

i moja niewinność będą pomszczone; a prócz tego 
widzę już jak na dłoni, że szabla waszej miłości 
i moje rady włożą tę nową, najpiękniejszą w świe 
cie koronę na głowę Karola Gustawa.

Wittenberg zapuścił wzrok w dal, objął nim 
lasy, dąbrowy, łęgi i łany zbożne, i po chwili 
rzekł:

— Tak jest! piękny to kraj i żyzny... Wasza 
miłość możesz też być pewien, że po wojnie Jego 
Królewska Mość nikomu innemu wielkorządztwa 
tu nie powierzy.

Otyły człowiek zdjął znów kapelusz.
— I ja  też nie chcę innego mieć pana — dodał, 

wznosząc oczy ku niebu.
Niebo było jasne i pogodne, żaden piorun nie 

spadł i nie skruszył na proch zdrajcy, który swój 
kraj, jęczący już pod dwoma wojnami i wyczer­
pany, wydawał na tej granicy w moc nieprzyja­
ciela.

Człowiek bowiem rozmawiający z Wittenbergiem 
był to Hieronim Radziejowski, były podkanclerzy 
koronny, obecnie Szwedom przeciw ojczyźnie za­
przedany.

Stali czas jakiś w milczeniu; tymczasem osta­
tnie dwie brygady, nerikska i wermlandzka, prze 
szły granicę, za niemi poczęły się wtaczać działa; 
trąby ciągle jeszcze grały, a huk kotłów i war­
czenie bębnów głuszyło kroki żołnierzy i napeł 
niało las złowrogiemi echami. Wreszcie ruszył i 
sztab. Radziejowski jechał koło Wittenberga.

— Oxensticrny nie widać — rzekł Wittenberg — 
boję się, czy go jaka przygoda nie spotkała. Nie 
wiem, jeżeli to dobra była rada posyłać go jako 
trębacza z listami pod Ujście.

— Dobra — odparł Radziejowski — bo obóz 
zlustruje, wodzów zobaczy i wyrozumie, co tam 
myślą, a tegoby lada ciura nie uczynił.

— A jeśli go poznają?
— Jeden pan Rej go tam zna, a on nasz. Zre 

sztą choćby go poznali, nie uczynią mu nic złego, 
jeszcze na drogę opatrzą i nagrodzą.... Znam ja 
Polaków i wiem, że gotowi na wszystko, byle się 
przed obcymi jako polityczny naród pokazać. Cała 
usilność nasza w tem, aby nas obcy chwalili.... 
O Oxenstiernę możesz być wasza miłość spokojny, 
bo włos mu z głowy nie spadnie. Nie widać go, 
bo i czas był na powrót zakrótki.

— A jak wasza miłość sądzisz? sprawią nasze 
listy jaki skutek?

Radziejowski rozśmiał się.
—- Jeśli pozwolisz mi wasza miłość być proro­

kiem, to przepowiem, co się stanie. Pan wojewo­
da poznański, polityczny to człek i uczony, więc

nam bardzo politycznie i bardzo grzecznie odpisze; 
ale że lubi za rzymianina uchodzić, tedy jego od­
powiedź okrutnie będzie rzymska; powie naprzód, 
że woli ostatnią kroplę krwi wylać, niż poddać 
się, że śmierć lepsza od niesławy, a miłość, jaką 
żywi dla ojczyzny, nakazuje mu paść za nią na 
granicy.

Radziejowski począł się śmiać jeszcze głośniej, 
surowa twarz Wittenberga rozjaśniła się także.

— Wasza miłość nie sądzisz, aby on był gotów 
tak uczynić, jak pisze? — spytał.

— On ? — odrzekł Radziejowski. — Prawda, że 
żywi miłość do ojczyzny, ale inkaustem, a że nie­
zbyt to posilna potrawa, więc i jego miłość chud­
sza nawet od jego błazna, który mu pomaga rytmy 
układać. Jestem pewny, że po onej rzymskiej od­
mowie nastąpią życzenia zdrowia, pomyślności, 
polecanie się służbom, a nakoniec prośba, byśmy 
dobra jego i krewnych oszczędzali, za co znów 
będzie żywił dla nas wdzięczność... wraz z wszyst­
kimi swymi krewnymi.

— A jakiż będzie w ostatku skutek naszych 
listów ?

— Że zwątlą ducha do ostatka, że panowie se­
natorowie rozpoczną z nami układy i że całą 
Wielkopolskę, bodaj po kilku wystrzałach na wiatr, 
zajmiemy.

— Obyś wasza miłość był prawdziwym proro­
kiem...

— Pewien jestem, że tak będzie, bo znam tych 
ludzi, mam też przyjaciół i stronników w całym 
kraju i wiem, jak sobie poczynać... a że niczego 
nie omieszkam, ręczy za to krzywda, która mnie 
od Jana Kazimierza spotkała, i miłość dla Karola 
Gustawa. Czulsi u nas teraz ludzie na własne for­
tuny, niż na całość Rzeczypospolitej. Wszystkie te 
ziemie, po których teraz iść będziem, to fortuny 
Opalińskich, Czarnkowskich, Grudzińskich, a że 
oni to właśnie stoją pod Ujściem, więc też i mięksi 
będą przy układach. Co do szlachty, byle jej wol­
ność sejmikowania zaręczyć, pójdzie i ona śladem 
panów wojewodów.

— Wasza miłość niepożyte swą znajomością kraju 
i ludzi oddajesz Jego Królewskiej Mości usługi, 
które nie mogą być bez równie znamienitej na­
grody. Z tego, co od waszej miłości słyszę, wnio 
skuję, że mogę tę ziemię jako naszą uważać.

— Możesz wasza miłość! możesz! możesz! — 
powtórzył skwapliwie po kilkakroć Radziejowski.

— A więc zajmuję ją w imieniu Jego Królew­
skiej Mości Karola Gustawa — odparł poważnie 
Wittenberg.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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A jeżeli tak jest, jeżeli Włochy z Anglii po­
parciem stoją przeciw Niemcom, więc i przeciw 
Austryi; to czy te zamorskie konflikta nie odbiją 
się koniecznie i na europejskich stosunkach? czy 
ze strony włoskiej znowu Austryę nieprzyjemno­
ści nie czekają. Czy Turcya, ciesząca się protek 
cyą Niemiec, nie przeniesie w końcu znowu nad 
Niemcy Anglię, jeżeli Jon Bull, a on tylfco to 
może, zechce ruszyć złotem i jakiemiś formalne- 
mi ustępstwami nad morzem Czerwonem Portę 
zatumanić? Czy także nie zaostrzy się antagonizm 
francusko-włoski w sposób niebezpieczny?

Wszystkie te pytania porusza protest turecki. 
I już nie Egipt, w teoryi załatwiony, nie Kongo, 

tylko ta nota turecka znajduje się na porzą
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na emerytury prywatnych oficyalistów, pisze Prze I sze, lecz za to inne są znowu znacznie łagodniei- 
gląd sądowy i administracyjny: sze. W przedłożonym projekcie niema np. prze-

„Dr Jaques wniósł w Izbie poselskiej niedawno I pisów o tak zwanym małym stanie 
projekt ustawy —  wedle której emerytury osć1 ”  
w służbie prywatnej zostających i ich rodzin, ti

k tó ra  właśnie pod zakład przypaść m a, i dlatego 
nowa droga otworzoną i urządzoną być musi. Zaku- 
pno gruntu na tę nową drogę i koszta urządzenia 
tejże wynosić mają, według obliczenia budownictwa 
miejskiego, około 16,000 złr. Zarząd fundacyi doma-

z uwagi na dobro- 
poniosła. Reprezentan

I ci gminy 
I Friedlein,

Prezydent D r Szlachtowski, wiceprezydent 
i radcy miejscy D r Hajdukiewicz i Dr Pie-

aie

Ł J t b r ? a k c y i  d j p l o r j c  D e j ' a l e  ^

tychże pozostałym rodzinom, miałyby być uwol 
nione od egzekncyi o tyle, że egzekucyi mogłyby 
być poddane tylko w % części z tem ogranicze­
niem, że egzekutowi musiałaby pozostać wolną 
część rocznej płacy do wysokości 500 złr. Pro-
i ekrokneni«j8 ?  znpf łni\ anal°g icf / m do ustaw y|tajne związki socyalistyczne w A u ^ yi^ ąju T b ab in ie"  myślała7 7 ^  a7y7Ię g 7 in a X k o s ^ w ''u r ż 7  

z ostatnich "posiedzT^p. Jaq u es^ otyw ow a^  s'w^ | ^  ^  Z p™

noszenie i sprowadzanie broni ma być zakazane 
i ograniczone i t. d.

Powiedziano, że projekt prowokuje formalnie I niążek oświadczyli, że ciężaru tego na gminę przyjąć I uznania 
anarchistów i prze ich do zakładania tajnych sto- nie mogą, tem bardziej, że ś. p. Helclowa czyniąc 
warzyszen. Niestety, należy tu skonstatować, iż | fundacyę i oddając na ten cel przeszło milion złr.

.  _ .    przezna
i  awA ..  F zecL,w  m m  Z pomocsl surow szych  czonych przez ś. p. Helclową pokryte być winny, 
środków , niż ich d o sta rcza  obow iązu jąca  obecnie I zw łaszcza, skoro budynek 504 ,000  złr. ma ko­

l i ^  k a rn a ' . sztować, to i wydatki 15,000 złr.’ na dostęp do bu-
: om aw iał n as tęp n ie  po jedyncze p a ra - ld y n k u  w milionowym funduszu pokrycie znaleść win-

g ra ty  przed łożonej ustaw y, zas trzeg a jąc  so b ie , iż ln y , tem bardziej, skoro gmina dawna drogę bezpła-
Wiedeń r T h r Z J l o  T - Z teg,° Wy“iknie- , , . b a s z ó w  zakładów, korporacyj itp., których emery 

go A rcyLiażeRndoTf 9 ^  i ^  były Przy8t?Pne dla każdej egzekncyi.
ten bal, po raz pierwszy wczoraj r t S y ł ^ d o  Po* sprawiedRwoścf0  a ^ d a je ” ̂  i e ’S * ’u lo tk a * 1?  I 8zcze? ó^ wyc^ rozprąWaeh dotknie bliżej szćze-1 tńie oddaje fundacyi.” Defegaci g m in y  ośwkdczyH^je
laków i okazywał wielką łaskawość. Obiegały na żadna onozvcva chociaż nnrtni«Ir,v h i ou U ół6^  projektu ustawy i podnosząc w końcu, iż dnak, że część kosztów drogi nowej gmina pokryje,
w tej mierze wieści niezbyt dla Polaków pomyślne, samych tylko członków lew icy^O deslano £  "  I ̂ elku” f : 7 b7 ZlPle5 7 8t,WOra’, wyni dającym |  całego wszakże ciężaru na siebie przyjąć
które starali się szerzyć ci, którzy tylko w nega- komisy! prawniczej."
cyi i rozstroju szukają s w o je g o  interesu. Wieści __________

. i , , . | * ■ y 7 - ^  j-t-j — a—-— i - xio. oitujo uivyjav nie może.
go d o |z  dążności określonych w § 1, należy wystąpić Delegat Wydziału krajowego p. Pietruski interwenio- 

na tych wszystkich polach, na których się takowe wał w tej sprawie, nie przyszło wszakże wczoraj
d . a  ,  | POn W1̂ -r» r» , ■ , . I jeszcze do stanowczego porozumienia w tej mierze,

u s t a w y  p r z e c i w  |  Dep. Dr Plener oświadcza się przeciw przejściu — Bal na korzyść weteranów z r. 1831, który
usyi, poczem w myśl w nio-|się wczoraj odbjł w sali hotelu Saskiego, był naj-H-71 I tnoun 1 i * j .  .  7 -----j ~ | v  jjuutvLii w mysi wmo-isię wczorai

siaj, gdy br. L. W o tó k i . 'j a k o  oreze, balu na n .o  „ i l i . a .  przedlożemami rządowemi. sku dep. M.deyskiego wybrano podkomitet. Poslo Świetniejszy

8ób, przyjęła karnecik i oglądała z wielkiem za 
dowoleniem, wyrażając szczere i serdeczne podzię­
kowanie z tym urokiem dziwnym, jaki jej jest 
właściwym.

Arcyksiążęta Karol Ludwik i Ludwik Wiktor 
bawili na balu prawie dwie godziny i można po­
wiedzieć, że arcyks. Karol Ludwik uważał się ja ­
ko gospodarz i czuł się jak  w domu. Echa balu 
znajdziecie niewątpliwie we wszystkich pismach 
tutejszych wraz ze szczegółami. Jest to tylko bal
niP Wtrio/łrti aIa — - • J • T . .

twa Jezus “ a w drugiej połowie na ubogą młodzież 
tutejszej szkoły. Przedstawienie to na powyższe cele 
odbyło się pod protektoratem  X. kanonika Stanisława 
Osieckiego , który niczego nie szczędzi, aby tylko 
przyjść w pomoc cierpiącej ludzkości, to też za jego 
przykładem zewsząd hojne posypały się datki. W y­
uczeniem dzieci tej sztuki aż do zadziwienia, zrobie­
niem dla nich ubrań z własnego m ateryału i przy­
braniem sceny zajęły się z poświęceniem godnem 

Panie M arya i Ju lia Schrammówne nau­
czycielki szkoły tutejszej, które taktem, miłością dzie­
ci, poświęceniem się dla nich i pobożnością zjednały 
sobie szacunek i poważanie nietylko u dzieci, ale 
i wszystkich w okolicy. —  Przybraniem  sali szkolnej 
zaś zajmował się komitet w celu powyższym zawiąza- 
ny, a który składali członkowie nauczycielstwa w T rz e ­
bini.

— Wadowice 2 lutego. W  bieżącym tygodniu 
opuszcza nasze miasto radca Sądu krajowego p. K a­
rol Szurek, który w tym samym charakterze przenie­
sionym został do Sądu krajowego w Krakowie. W  p. 
Szurku, który już jako sędzia powiatowy w Milówce 
a następnie w W adowicach powszechnego używał 
miru i poważania, traci tutejszy Sąd obwodowy jedną 
z najwybitniejszych sił, a  miasto prawdziwie gorliwe­
go obywatela. Na wszystkich stanowiskach, na jak ie  
zaufannie współobywateli go powołało —  a był on

7 lew iev w .t r ^ m j . l l '  * . t j t  i i 1 1 . ™ 1 najbardziej ożywionym w tegorocznym prezesem czytelni, wiceprezesem kasyna, przewodni
e icy  w strzym ali się  od w yboru. W  sk ła d  |  karnawale. Gustownie w zieleń przybraną salę prze- czącym stowarzyszenia bursy imienia Stefana Bato

nno7em w .h w  ,1 KmPPI Weeber i Wicsenhurg, I W  k o m i s y !  b u d ż e t o w e j  przy rozdziale 
poczem wniósł dep. Madeyski, aby przedłożenie I „monety “ wniósł dep. Neuwirth rezolucyą w spra- 
przekazano do zbadania podkomitetowi z 5 człon-1 wie zaprowadzenia mniejszej od guldena jednostki

Nastenniff^ah l i  . , monetarnej, żądając zarazem, aby odnośne roko-
Następme zabrał głos prezes ministrów hrabia wama zostały podjęte równocześnie ze sprawą odno

d Ii i ,nastęPaJ^c.e oświadczenie: wienia związku handlowego z Węgrami. Minister!
„Kząd czuł się w obowiązku wnieść oba przed-1 skarbu Dr Dunajewski oświadczył, iż zgadza się

osób przybyłych z dalsza, a nawet z Królestwa Pol­
skiego i z W arszawy, a całość podniesiona wdzię 
kiem Janserek i elegancyą strojów, magiczny, miano-1 
wicie z galeryi, sprawiała widok. Bal rozpoczął polo­
nezem JE . p. Paw eł Popiel z ks. Cecylią Lubomirską, I 
w następnej parze szedł prezes D r Majer z hr. S iera­
kow ską, a dalej prezydent m iasta D r Szlachtowski 

p. M ilieską, książę Eustachy Sanguszko z hr. Ja-

czynnym członkiem W ydziału Towarzystwa Dobro­
czynności i t. d. —  zdziałał dla wszystkich tych in* 
stytucyj wiele dobrego i pożytecznego i zaskarbił so­
bie powszechną miłość i poważanie. To też W ado­
wice wdzięczną zachowają mu pamięć. W  sobotę że­
gnali pana Szurka wspólną ucztą członkowie tutejszego 
Sądu obwodowego, adwokaci i t. d., a  wśród serde-

wl?ceJ ; aj* przecież daje on sposobność do I socyalizm odbył swój wjazd także 0 7 7 0 7 7 ;  
zawarcia niejednego stosunku tego rodzaju, jaki nie może być ztąd wyrugowany to odpowiadam

n v r« o Z r  polôem', jM‘n>der po4H “ i4 r^.a“^ b ŷySmZ» I U13. do b ra  nnhlip.znfip'n anAVQiivm 70 Sprawy zagraniczne.
Minister

dla dobra publicznego socyalizm zagnieździł się 
w Austryi. Definicya przedmiotu, który traktnje 
tak zwana ustawa socyalistyczna, jest wprawdzie 
trudną, rząd jednakże starał się ile możności przed­
miot ten określić.

w Tarnowie KaroTa" R n T fn i f D,*uv" 06 u | „Przy układaniu projektu rząd wziął sobie za I W znanem czasopiśmie Aksakowa R ui znalazł 1 1800 złr za sam
Rad)f e  J M4li 41 ‘ I ’ *™  „UtrT  , » » W k i e6o ministra I hp. 8 ierak„wskąT

mują, że doświadczenia w Niemczech me okazały I wojny jen. Sobolewa, traktujący o stanowisku! jo wieżowa otrzv 
—— *   I 8ię pomyslnemi, to być może, iż tak jest rzeczy |Rosyi w sprawach środkowo-azyatyckich. List ten “

ę z swym ojcem na balu publicznym. Do kadryla 
i mazura staw ało blisko po 80 par pod pełnem werwy 
kierownictwem hr. Adama Tarnowskiego. Zabawa z ró- 
wnem od początku do końca ożywieniem, przecią­
gnęła się do godziny 5ej rano , a o ile była przyje-

sy dziękczynne deputacye czytelni i bursy.
— Rzeszów, f  Miasteczko nasze, dzięki staraniom 

„kółka literacko-muzycznego," należy pod względem 
życia towarzyskiego do bardzo szczęśliwych. W  bie­
żącym karnawale wydziały kasyna i „kółkau dają

i kierownik ministerstwa sprawiedli­
wości zamianował odznaczonego tytułem i cha 

sekretarza Rady, adjunkta sądowegorakterem
Ao§ya.

W znanem czasopiśmie Aksakowa

■_ _ ,  — • —- • * j  —— ł  j  11M  A ^  A  V/ A C4l vA C. |  A

mną dla uczestników, o tyle pożyteczną dla wetera- w każdą sobotę zabawy. D. 31 stycznia młodzież tutej- 
nów, których funduszowi, dzięki niestrudzonym żabie-1 sza urządziła bal kostiumowy, który udał się świetnie.
gom wiceprezesa Tow arzystwa p. K onopki, przyspo 
rzyl*, ja k  w obecnej chwili wnosić m ożna, przeszło 

same bowiem kwiaty, sprzedawane przez 
panią Gabryelę z hr. Mierów Jędrze- 

otrzymano 232 złr. 73 c.

Przeszło 40  par tańczyło ochoczo, a rozmaitość i 
eleganeya kostiumów dowiodły, że publiczność nasza 
posiada wiele gustu i mogłaby walczyć o lepsze 
z niejednem większem miastem. Chociaż trudno było 
rozstrzygnąć, komu zpośród tylu szykownych i uro-

Katla Państwa.
o d b y w ^ r  deputowaiiych I czne “ °8 ły s^roVtać wielkiemu ^ebezp7czeóstw u J  k ra je^o  "których mowa, i konsystujące w nich
nad ustawą koneruafna Joto J6D a | Ży Z* CŚlać ™  zbyt 8zczuP,ych granic.Isiły  wojskowe rosyjskie, przekonanym jest jak
lewicy przemawiał Dr K r a n *  i t t  7  ™ow.ca I ^ skazano Jnż ,na iż orzeczenia władz admini I najgłębiej, że Rosya może z pewnością pomyilne-
czność choćby nrnwi7orv,>on™A ykafuJ^c . 18tr.acyJnych.» n,e 85ł w stanie dostarczyć odpowie-1 go skntku prowadzić walkę z Anglią w samych
gruy Mówca” przedstawił D rfvk le^^lowania 1̂ d .Q,eJ °Pieki- Obecna ustawa o stowarzyszeniach I nawet Indyacb, gdyby okoliczności tego wyma-
K i e ó s t w a  k t ó r Z  T L S ™  L J  7 ,1  i n ' \ m e broni  przeciw szkodliwym so- gały. W alka ta nie miałaby na celu zg arn ięc ia , 
miłosierdzin V vw atnpm  często tylko n a j cyalistycznym dążnościom, gdyż statuta stowarzy-1 Indyj. Iudye n ie -są  potrzebne Rosyi, ale Rosya
jest to obowiązkiem d- ń s t t a  Lia i T  §ą niepochwytllwe> a pod pokrywką praw n ie  I może wznieść sztandar wyzwolenia ich zpod pa-ln ia i druki 52
reby  um ożliw ?ały duchow ieństw u swoboH ^ ’ k tp ‘ at.w orzone8 °  8 tow arzy8zem a> b yw a częstokroć krze- now a n ia  A nglii, je że li ta  osta tn ia , ja k  do tychczas, tówce 177 złr 

_da7 b0łVie° St.wu 8wob°d n ie  8Pel I w ioną szk o d liw a socyalistyczna ag itacy a . S koro  będzie je j s ta w ia ła  p rzeszkodv  w T *  L.

Kapucynó
— Towarzystwo ŚW. Salomei uprasza nas o umie­

szczenie następującego sprawozdania z dochodów i roz­
chodów tegoż Towarzystwa w r. 1 884 : Z roku 1883 
pozostało 1086 złr. 59 c.; wpłynęło w ciągu roku 
1884 ze składek różnych 286 złr. 95 c ,  z dwóch 
loteryj 869 złr. 73 c. Ogółem było w przychodzie 
2243 złr. 27 c. W ydano w ciągu roku : na ogłosze- 

druki 52 złr. 8 c., wypłacono ubogim w go-

socyalistyczna agitacya. Skoro |  będzie jej stawiała przeszkody w swoboduem

cznie ciężary oDodatkowanpi in!? T Pr*i e ZQa-1 nchylone, rząd musi kłaść nacisk na wprowadzenie I glia zechciała okazać Rosyi pomoc na Bosforze
cie p o S eb n e  dla n o d w v ^ J k°ŚC‘’ leCZ P0.kry' "8Iawy 8PecyaInej. Rząd, mając taką ustawę, be- to może utrwalić sobie raz 

potrzebne dla podwyższenia koneruy mnsi «,eIdzie mógł znieść także w drodze rozporządzenia jemność Rosyi, -----------
wydane na podstawie ustawy z roku 1869 z a - |d y a c h . 
rządzenia. |  .Ostatniemi

czynsz za kram  w Sukiennicach 30 złr.,

Rosyi pomoc na Bosforze, 
na zawsze przez wza- 

nienaru8zalne panowanie w In-1

czasy — powiada dalej p. So bo

za bony na węgle 43 złr. 18 c., na chleb 669 złr. 
78 c., na kaszę 377 złr. 84 c., na mięso 267 złr. 
24 c.; ogółem wydano 1617 złr. 12 c. Po odtrące­
niu zaś rozchodu od cyfry dochodu, pozostało w ka­
sie w dniu 1 stycznia 1885 r. 626 złr. 15 c.

—- Tania kuchnia. W ykaz datków złożonych na

„Z  tego, co do tychczas pow iedziano  w  tym  p rzed -1 lew  — j uż  dosta teczn ie  w y ja śn iła , się  kw estya, |s ta rs z y  Areybractwa Miłosierdzia^ 3 0 0 "złr 
miocie, w yn ika , że i ci deputow ani, k tó rzy  w y s tę - |ż e  A ng lia  i R osya r y w a l i z S  z ^ n a  k o » ^  |  B ukow ^k t radca ^

N a urządzenie taniej kuchni ofiarowali: JE . X. Bi- 
krakowski 25 złr., hr. Adamowa K. Potocka 

350 złr., X. kan. Midowicz 200 złr., W ieńczysława 
z Barczewskich Radocanochi 100 złr., hr. Karol Czar­
necki 50 złr., X. J. S., p. Marya Falkenhagen-Zale- 
ska po 25 złr., X. infułat Bober 20  złr., hr. Helena 
Małachowska 10 złr., N. N. 1 złr.

— Stowarzyszenie rzeźników, którego przewodni­
czącym je s t r. m. p. St. Armółowicz, odbyło w sobotę 

, na którem jednogłośnie przy- 
g łą b lję to  zamknięcie rachunków za r. 1884. Dochody i roz-| 

Się nasze ,!ch o d y  wynoszą przeszło 5000  złr., a w rozchodach

znaleść, gdyż jest ono niemniej potrzebnem i na- 
głem, jak  żądanie ministra wojny. Mówca oświad 
cza w końcu, że on i jego stronnictwo głosowa­
nie za tą ustawą uważa za cichy hołd złożony

Jeneralnv^m ow ea^hr0!? P° êwj cy). I pują przeciw projektowi ustawy socyalistycznej, I nencie środkowo-azyatyckim. Rywalizacyi tej Au-
• g o T w m S T I t r o a a K f ™  ^  »P ™ ciw iali « ,  przejściu dó glia »ama alala 8i / i « i c y a to rk , j ™ c a j 2  a ,m  rę-
skutków ustawy dziwi co -tnli Z  ™ateryalliyc.h I fozPraw 8zczegól°wy ch nad tą astawą. Z tej strony kawicę u murów Sebastopolskich. — Chociaż ze

każdy ustęp

i . . , , j  , o -  --------7 u i t l  v o n i a u t / m i u o  lOWMIW , 1!

w k o n fi^ f o \ a ż d y  u ^ e ^ n a m iV tn f^ w  7  gdy dne“ u obchodzeniu się z materyałami wybucho |ję li — i jeżeli teraz sztandary rosyjskie powie 
Koncesye te D r zv n isn ie  nn d a ł n  k walczyła. I wemi możliwą jest do przyjęcia." P. prezes m i-|w ają  na brzegach Syr-Daryi, Amu-Daryi i w Mer- 
ustawa jak  najrychle/ mogła^^ wejść’ w^^żyde^ale komfsyi. * W “ ^  przedłożenia ocenien iu | wie, jeżeli w bliskiem sąsiedztwie z Heratem

były tak bardzo ziemi.   .. -----  ------ - ____________________ ________
naprzód

. z  neratem  11 
IHindu Kuszem połyskują ostrza naszych bagnetów, 

K u b i n , | t o  winna temu sama Anglia. Jeżeli dalej ludność|
nie I p ie rw szego  p r .e d ło że -1  In d y j ta k  serdeczn ie  c i e T z f s i ^ r L ż d e g o ' ^ ^  17oroczneJ posiedzenie,‘ na którem

m a , o zw alczan iu  szkod liw ych  d la  do b ra  p n b li-1 k tó ry  w o jsk a  ro sy jsk ie  posuw a nap rzód  w g łąb  |  jęto zamkniecie rachui
Azyi, jeżeli Indyanie, czując zbliżanie

gorzata (G retchen); zaś z p a ń : Dam a dworska z cza- 
| sów Ludw ika XV, Cyganka, Mieszczanka z XVI 
wieku i Greczynka. Z męzkich również eleganckich 
kostiumów wyróżniali s ię : Czarnogórzec, Ułan biały 
polski, Dżokej niebieski i Majtek. Dnia 7 b. m. od­
będzie się, ja k  już poprzednio była wzmianka w Cza­
sie „wieczorek wełniany," k tó ry , o ile się zdaje, 
mieć będzie wielkie powodzenie. D. 22 stycznia mieliśmy 
walne zgromadzenie członków „kółka literacko muzy­
cznego". Z drukowanego sprawozdania dowiadujemy 
się, że „kółko" obok zasług w rozbudzeniu życia to­
warzyskiego w mieście, pomimo zbyt krótkiego, bo 
10 - miesięcznego swego istnienia, szybko się rozwija 
i przy małym zasobie sił zdziałało bardzo wiele. 
Liczy ono 228 członków, dało 11 publicznych pro- 
dukcyj, to je s t: odczytów, koncertów i przedstawień 
scenicznych i 28 muzykalnych wieczorków tygodnio­
wych dla członków, w których brali udział i goście 
pozamiejscowi, chwilowo bawiący w Rzeszowie, lub 
zaproszeni przez W ydział „kó łka".

— 0 balu polskim w Wiedniu zamieściliśmy ob­
szerną depeszę, którą dziś uzupełniamy kilku szczegó­
łami. Do’poloneza stanęli w pierwszej parze hr. Ludwik 
Wodzicki z księżniczką Liechtenstein, w dalszych pa 
racb tańczyli: Minister Dunajewski z hr. Taaffe, 
Klucki z hr. W odzicką, Paw eł Sapieha z hr. Kin- 
ską, Andrzej Potocki z księżną Lobkowic, W iśniewski 
z hr. Czernin, Andrzej F redro z hr. Clary, W łodzi­
mierz Łoś z panią Ziemiałkowską, Adam Fedorowicz, 

Matczyński z baronową Deveaux (z domuPołożenie materyalne znacznej części niższego | cznego dążności socyalistycznych. 
ducoowienstwa wymagało pomocy, a właśni© w rc-  ? j •

h — . - p i h h .  „  .w ,o h  c b . w . .
1 ODOWiązefc Danstwa do nrZV07.vniAma di*, lana  • 1 . . .

myśmy za daleko zaszli za Heok-Tepe; I przychodzi w pomoc wdowom i sierotom, płaci wre-
3mi, lub anarchistycznemi. B liż-|kow ie — sa^poddannni ’ CaCra'neMv^mv I ®£.C1® wszelkle koszta szpitalne za swych członków, i aennayn; k i .  A a o i t  eenwarzenberg, ks. Alojzy Liecbten-
3 znajduje się w słowach skie-lH eratu bliżsi niż Petersburg do N a r/v  i i«ł r l  - a°S PrzJ ZQać trzeba, że Stowarzyszenie należy do stein, hr. Agenor Gołuchowski. jenerał Rodakowski, 
ia państwowego i społecznego tylko postawimy sie dzielnie w kwestvi’ n k L L 'I -6 ,czn:ej8zy' ^  PO^ądnie zorganizowanychI August Starzyński, hr. Stefan Zamojski, poseł perski- v   zamożnych.

ma północno-zachodnich granic Afganistanu, jeżeli |  — W sprawie

obowiązek państwa do przyczynienia się pienię-1 sze atoli określenie

ii?*" .“ r  ;;r,n;kod5.obpt„topeaa.r.0rScUpt^^^^
usze miały charakter funduszów państwowych i I nazwy dla tego przedmiotu, powyższe określenie 

rzfnla rFlU^eg° h T  7 P tA ° da ° j z ą c e g 0 8 i ę d 0  tw0 ' l nie pozo8tawia żadnej wątpliwości, co pod niem
rżenia religijnych funduszów, dednkuje egzystencyę rozumiano. ' P
prowincyonalnych tanduszów religijnych w prze-| Wypowiedziano obawę, iż projekt wzmianko-
t n l m m T L i u u T ' “ a ° i,to 'enio " anr .  n '0 lJ,|k°  stowarzyszenia lecz wszystkieh oby- „..........

W końcn oświadcza mówca, i i  przyczynk. p.4- " « t e p l « ® “ " 0 I«Hlpadni?ci a | l e «  Bosfor..

prócz wymienionych, jeszcze min’strowie: Pino i Fal- 
kenhayn; k(. Adolf Schwarzenberg, ks. Alojzy Liechten-

Neriman Chan. hr. Schonborn, hr. Bubna Littiz, ks. 
opłaty koszernego, wnoszonego I H enryk Liechtenstein, prezydent Pelikan, baron Do-śmiało oświadc7vmv I , ; "noszonego nenryx i^iecnrenstein, prezydent Belikan, baron Uo-

Azyi Środkowe, yi odepchniemy’ “ “ ^ l , l S 0WL “ , . ? , ° ^ b^ ^ . r"> P rzen*k^  P L*,e”' K oostaiy Czsrtoryski, hr.

stwowego nie należy uważać za zaliczkę, — gdyż 
w ten sposób działalność państwa około pielęgno 
wama najwyższych duchowych i moralnych inte

.dłaby do działalność: 
Mówca poleca gorąco I wego

, . « n ° g § ) |z powodu funkcyj ry tualnych , zgodziły się władze
k tó ra  zam ierza  p rzy d ep tać  p alce  nasze j nogi, — [skarbow e krajowe na pobór tego podatku , wynosza-

xrPeT Da m y. lm ra d ? ! -- |ceg o  od bydła 5 0 % , a od drobiu 100— 2 0 0 % , za-
„N je in d y e  p o w tarzam y  —  aą naszym  ce lem ,[strzeg ły  jednak  wyraźnie, aby podatek ten nie cią-

, . . . , , |  żył na ludności chrześciańskiej, t. j .  aby podatek ten
p rze d staw ia  się  kw estya , k tó rą  bardzo  |  nie w płynął na podrożenie„I oto

resów jego oby wateliUC snadlabv d ^ ł i  in!e; za8t,080WaQe 4 którzy Propagnją rzeczywiście dą- handel angielski, czy dopomódz Rosyi 
interesn kasy zal^zkowejP iwhiwn nch>4 a a I P » ™ t w o - | w a n m  phlnocnej c s ,śc i Bosfcrn?

wyznań 
Namiestnictwo odc-

przyjęcie rezolucyi

do opano-|o św iecen ia , któremu ak ta przez

, p ro jek ia  do. r . s i . , y ,  i i d H c I k t S y c t  '■ *  Z m a T w ^ r s k o w i o  d. 4 h. m .  P iotr P . „ .
w tem najlepszy sposób do sprawiedliwego i trwa- dają usługi podobnym dążnościom Tak samo n 7  w l  tv li^ o ł  i t  erwonem. morzn’, agBf- k o w ski ,  emerytowany profesor gimnazyum, św. Anny, ronkami; księżna L
iT J » w , , s , . i a  te, kwestyi. ( * _  ^ | w i / ^  V .
p r iu r lr L t  ,1™ i ;  » , . . I wypadkach muszą być dostarczone fakta, któreby

Referent dep. J i r e c z e k  odpowieda na poszczę- uzasadniły orzeczenie. Orzeczenia takie będą wy-
ftaw L  n ^ Ł F C KieT ne P° d c z a 8  dy8ka8yi> przed- dawały sądy lub władze administracyjne. Przeciw 

a- W . 8yb tudzież trudno- orzeczeniom sądowym nie może być przecież wnie-
nale>v [e9r Zy/ 0 ZW1̂ am az,te7 kT 8tyi ZWalezyć sioDy żaden zarzut- 0  iIe za  ̂ rzecz dotyczy orze- 
n i e c » o ^  k0‘ a ^ s t r a c y j s y c h ,  prsy,loguje opie-

A teraz my już mamy do nich nowe drogi, niebez-1 Kazimierz K ró  k o ws k i ,  adjunkt podatkowy , prźe-  
pieczmejsze nierównie dla Anglików, bo k ró tk ie ... żywszy lat 36.

„Umiejmyż z tego k o rzy stać !..'

meczności poprawienia losu duchowieństwa.
Po faktycznem sprostowaniu ze strony Wurma 

i Sturma, uchwalono j e d n o g ł o ś n i e  przejście do 
dysknsyi szczegółowej.

Następnie odczytano rezolucyę komisyi, którą 
większość przyjęła. Przeciw rezolucyi głosowała 
lewica i lewe centrum.

W dysknsyi szczegółowej odczytano art. I. u sta-,

ka trybunału państwowego, powołanego do roz­
strzygania w sprawach, w których ckodzi o na-| 
ruszenie praw obywatelskich i który wykonywuje 
judykaturę w szeregu wypadków, gdzie chodzi oj 
zażalenia przeciw zarządzeniem w sprawach sto 
warzyszeń, uzasadnionym tem, iż stowarzyszenia 
te są niebezpieczne dla państwa.

Nawet ze strony, która wystąpiła przeciw pro-
Z  I n  W1 n i t w w v  'nrk\X7i£»rl ł i n n n  l A  U A i : ____L ___ • _  .

Kranika miejscowa i zagraniczna.
Ife-jpiftfeów 5 lutego.

Za duszę ś. p. Józefa Szujskiego odprawionem 
zostanie n a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e  za staraniem  wdo­
wy po zmarłym, w d. 7 b. m. (w sobotę) o godzinie 
9ej zrana w kościele św. Barbary.

Otwarcie wystawy projektów, nadesłanych na | i naczelnika

— Zawalenie się oficyny niezamieszkałej p o d L .
1266, dz. VIII, narożnik ulicy Józefa i Jakóba no 
Kazimierzu, nastąpiło wczoraj o godz. 10 rano. Ru-j 
nęła ściana, zwrócona ku ul. Jakóba w wysokości] 
parteru i pierwszego p ię tra ; belki obu piętr, s ik ie  

| wmurowane, a  podparte od -strony zawalonej ściany

Bourgoing, hr. Szecsen, ks. Jerzy Czartoryski, hr. 
Clary, ks. Ludwik Liechtenstein, jen era ł broni Ro- 
dich, fmp. Joelson, Csikos, Greiner, jm . Friedberg, 
posłowie Madejski, Romaszkan, br. Nadherny, Abra- 
hamowicz, W olański, Hausner, Biliński, Jaworski, Kra- 

Deym itd. Toalety dam były przeważnie 
większej liczbie białe, tkane w srebrne i 

kwiaty. T reny przy sukniach były dość rzadkie, 
a co do ozdób przeważały koronki i brylanty, fryzu 
ry  przeważnie wysokie wiedeńskie. Księżna L iech ten- 
stein miała czarną aksam itną suknię z czarnemi ko- 

obkowic białą tkaną perłami, hr. 
zasianą brylantam i, pani Dunajewska 

czarną z czarnemi koronkami; p. Ziemialkowska żółtą 
z niebieskim stanikiem; p. W odzicka miała suknią 
koloru „chaudron" z białem ubraniem; hr. Stadnicka 
różową z białem; hr. Mier niebieską aksam itną z bry 
lantami; hr. Łosiowa popielatą ze srebrnem i bordu 
rami; p. Chamiec błękitną, a p. Romaszkanowa białą. 
Do pierwszego m azura stanęło 300 a do drugiego 
około 100 par.

Jak  widzimy, bal był istotnie świetny i udany,

§ 1 z a b r a ł głos minister baron  C on rad  P®CZe?  d° dok*adl31® nstęp. „agitacye, skierowane ku obalę- drukow aniu kata logu , praw dopodobnie w  sobotę, ■ 
Ł L  a_ raL gł08_ml“ ,8t.er .bar0n, V°.nrad> a w krót-1 m u  państwowego i społecznego porządku," odpa-1 Su k ien n ic , zw anei Lam HeM wU* L

stęplami, utrzym ały s ię , wskutek czego i pruskie I staniemy się wyrazem ogółu, stwierdzając, że najmil- 
ścianki piętra drugiego, pomimo zawalenia się jednej I szym dla polskiej publiczności wypadkiem, było przy- 
ze ścian konstrukcyjnych, pozostały. Straż pożarna I bycie po raz pierwszy na ten bal dostojnego syna 
przybyła niezwłocznie na miejsce i w obecności dy-1 ukochanego M onarchy naszego, Następcy T ronu Arcy- 
rektora budownictwa miejskiego p. Niedziałkowskiego księcia Rudolfa, do którego społeczność nasza pragnie 

g(ra£y p_ Eminowicza, usunęła resztę | zawsze serdecznie zbliżyć się, aby mu dać poznać

k i . ę  8 '^°j®l“  PrzetD^ ie n ,u  położyf główny nacisk I dną ’wątpliwoia,” jak ie^od^ icfiaa^przec iw  pomie- 
na to, ,ż fundusz religijny jest częścią budżetu nionej nazwie przedmiotu. Z jakiej racyi jedTak

że. pr.zeto 8t08UJ^ 81§. d« mego wszyst- możnaby przypuszczać, iż odpowiedzialne władze
kie postanowienia, odnoszące się do budżetu pań-1 przy zastosowaniu ustawy nie będą badały dokła-
8 7 a‘ 4. i , . . dnie istoty przestępstw? Z tego pokazuje sie iż

Na tem przerwał przewodniczący dalsze obrady, I w rzeczywistości nie może być mowy

Sukiennic, zwanej Langierówką. Otwarcie to ma mieć 
charakter uroczysty, i weźmie w niem udział komitet 
budowy pomnika wraz z Prezydentem  m iasta Drem 
Szlachtowskim.

—  Posiedzenie W sprawie fundacyi i. p. Helclo- 
wej odbyło się, ja k  już  donieśliśmy, w biórze pre- 

o ogólnem  zydyalnem wczoraj o godz. 3 po południu. W  posiedzeniu
~  < 1 ^ . ^  obyw atelom  lub stow arzy- jtem  bral nd iia ł delegat W ydziału 'k ra ^ w e g o  pan

S W U T Z S i i S S Ł r  ^  C ,,S  d 7 ‘ I r a i  j ! .E . kL “ ? " y  bi« ™  tp lk » w o b r o  |o k,.w P , e t r u s k i .  Z p o s ie w u , .  t e ^ m o S y  P“I nę ogólne bezpieczeństwo, 
Podniesiono, iż projekt

wy-1 murów grożących zawaleniem się, która to czynność 
do godz. 4 po południu skończoną została. Na miej­
sce przybył pierwszy P rezydent miasta. Realność ta 
nie miała przez długi przeciąg czasu właściciela, 
obecnie dopiero po relicytacyi nabytą została przez 
zarząd synagogi t. z „w ysokiej," który zamierza ją  
w najkrótszym  czasie zabudować w celu rozszerzenia 
tej synagogi.

—  Trzebinia. W  sali szkolnej d. 2 b. m. ode­
graną została przez dziewczątka szkoły trzebińskiej 
sztuka pod tytułem  „Niewidoma", w yjęta z roczni-

. . . .  | d*ć krótk{f wiadomość o spraw ie dotyczącej gminę, ków „Sw.  Dzieciątka Jezus" 
bez po rów nan ia  idz ie  II  ta k : Zarząd fundacyi ś. p. Helclowej zakupił g runt [zwyczaj świetnie pod każdym

O w d c* . Dn w sprawie I 2 S ^ ^

mu
swoje uczucia wierności dla domu panującego a zwła­
szcza jego młodego a tak  świetnego przedstawiciela.

— W gmachu Tow arzystwa muzycznego w W ie­
dniu , gdzie najświetniejsze odbywają się bale publi­
czne, wybuchł podczas balu kostiumowego w d. 1 b. m. 
o godz. 3 zrana pożar, w chwili kiedy bal, na którym 
znajdowało się 2000 osób, odbywał się w najlepsze. 
Publiczność uwiadomioną została o powstaniu ognia 
pod dachem przez organa policyjne w sposób tak 
oględny, że bez najmniejszego popiochu w zupełnym 
porządku opuściła salę w ciągu 10 minut. T ak  wszy- 

a  która wypadła nad stko odbyło się spokojnie, że w garderobie nie zapo- 
wzglądem. Dochód z |m n ian o  ani jednego odzienia. Pożar stłumiła natyeh-

się tylko 4 metry hwa-



N A D E S Ł A N E .

Dziewiąta Reduta
I w górnej Sali gmachu Teatralnego, odbędzie się I grecko-wschodnie duchowieństwo w Austryi.

( wniosek, aby rząd przedłożył podobną ustawę, dla 
grecko- wschodniego duchowieństwa w Dalmacyi. 

I Mitrofanowicz popiera wniosek poprzedniego 
mówcy rozszerzając żądanie tego wniosku na całe

_____________________________________________CZAS z Piątku 6 Lutego 1885.

— W W arszawie, mimo ucisku i biedy, karnawał Zeszyt II Muzeum, czasopisma poświęconego spra- na nią wydatkom.“ Oto, co czytamy w jednej z ko- 
ożywiony. Bale Resursy obywatelskiej najbardziej wom nauczycieli szkół wyższych zawiera: a) Znaczę- respondencyj z pod Wieliczki: Ten smutny koniec 
uczęszczane zabaw prywatnych liczą przeciętnie 12 nie okólnika wydanego przez p. Ministra oświecenia szkoły tej nie może przejść niepostrzeżenie, bo 

. . . . . .  , ,  . w sprawie nowych instrukeyj; b) Sprawy Tow. nau-ljest to sprawa żywo kraj obchodząca, zwłaszcza,
r n  d S1? 'Tys kucharska w lokalu czycieli szkół wyższych; c) Uwagi nad instrukcyami jeśli weźmiemy pod uwagę, iż ogrody nasze za-

' C p o ^ a  briihlowslriego b j l  - " “ Ś * ‘p S j S *  A S .  I '  “ f  «*»>»<«*•• ,<> 12ej od.*-| 5 l.tego 0 6«loe dochody wę.
:ez Pr. Tomaszewski*™• *1 Kronika „ . „ w .  7J_ I u  „°.V . * ™y , eT "  I Sran5ł e t a n i e  w teatrze fraszka sceniczna w 2 1perskich kas państwowych wynoszą za ostatni

kwartał 1884 r. 87,186.362 złr., i przedstawiają 
się w porównaniu z tym samym czasokresem ze­
szłego roku korzystniej o 6,400.501 złr. Ogólne 
rozchody zaś wynoszą 76,503.299 złr., i w poró­
wnaniu z rokiem zeszłym przedstawiają się nie­
korzystniej o 3,970.879 złr.

Podług Pesti Naplo, zamierza rząd, zaraz po za-

! obawy o zmszczeme pięknych plafonów, cennego przez Fr. Tomaszewskiego; e) Kronika naukowa, re- ku nie jest dostatecznie rozwinięta. Wiadomo, te 
zaDytau w stylu Ludwika XV. j cenzya, rozmaitości z zakresu szkoły i nauki, tudzież wiele handlów nasion, wielu właścicieli ogrodów

Warszawskie Towarzystwo muzyczne na podstawie rozporządzenia władz. Zeszyt przedstawia się poka i lubowników ogrodnictwa u nas sprowadza do

ratu ry  muzycznej.
N a Pradze ma być założone nowe gimnazyum kia 

syczne lub też szkoła realna.

aktach:

Awantura na ulicy Floryańskiej.
O godzinie lej nastąpi:

Wielkie premiowanie Masek.
S z e ś ć  n a g r ó d ,  które wystawione są za oknem!

pozwolenia rządowego ma niebawem założyć szkołę żnie, a redakcya prowadzona umiejętnie i z widoczną tąd nasiona, szczepy, krzewy, a nawet rośliny 
śpiewu, wyższej muzyki z wykładami historyi i lite-!starannością. Iz Gracu, Erfurtu, Kwedlinburga lub Steglitz sło

wem z Niemiec, którym ułatwione komunikacye 
W ostatnim Nrze Tygodnika Illustroioanejo za- kolejowe i pocztowe dają możność wspólzawodni-

P0W,atU narada celem *badama nrz™  Dąbrowsko-Iwangrodzka przerzyaa terytorya czterech ściwie trzeba mówić o przewadze w tym zakresie P  § J c b s o T a ^ r n a  S a r Z 'n t o w T 26 °
gubernij, mianowicie: siedleckiej, radomskiej, kielec- niemieckiego handlu. Rozwodzimy się nieraz nad | osuwania ua oaii reauiowej.
kiej i piotrkowskiej. Będzie ona miała pierwszorzę- brakiem krajowego przemysłu, a jednak, gdycho-| O rkiestra W r O I l S k l e g O .

aczenie dla przemysłu i handlu, górnictwa i I dzi o kształcenie ludzi fachowych, którzyby zwol-| C en n  Ati
produkcyi rolnej. Ogólna długość drogi wynosi 433 I na zaradzić temu byli zdolni, nie umiemy ich so- 
wiorsty, a fundusz budowy wynosił 26 milionów ru-1 bie przysposobić i wyrobić. Zwinąć szkołę ogro-

nika powiatu narada celem * b a d a n ia  przyczyn sta- Dąbrowsko-Iwangrodzka przerzyna terytorya czterech I ściwie trzeba mówić o przewadze w tym zakresie'  piękme*>8zyi
gnacyi ekonomiczno-rolniczej. W zięli w mej udział p. s-nhernii minnnwinia • oIa/HaaH a,* I _____________ i____ j i „ * ____j_ ;___________  j
Ignacy Popiel z Turna, Tymoteusz Łuniewski z Ko- 
rytnia, Berko Złotowski kupiec zbożowy z Wągrowa; 
poruszono tam wiele desideratów ekonomicznych, kre­
dytowych i komunikacyjnych.

pomocą powszechnego | mu przedłożenie w sprawie pięcioletniego czasn

—

Ostatnie wiadomości.

trwania mandatów poselskich.
B e r l i n  5 lutego. Parlament załatwił budżet 

w drugiem czytaniu, i przekazał kredyt dodatkowy 
na Kamerun komisyi budżetowej.

Bzym 5 lutego. Biuro Reutera donosi: W sfe­
rach dyplomatycznych panuje przekonanie, — że 
Włochy, wskutek oporu ze strony rządu egipskie­
go w sprawie odstąpienia Włochom Massauh, wezmą 
udział w akcyi angielskiej, zmierzającej do przy­
wrócenia regularnej administracyi w Sudanie. 

Rzym 5 lutego. Ajencya Stefaniego zaprze-
dopeJ f  Arcybiskup Popiel, I 2457 stóp czjli >/10 mili. Budów, drogi żelaznej I ale w miarę, jak będzie ubywać ogrodników w kra 

metropolita warszawski. Skutkiem wzrostu ludności rozpoczęta w zimie 1882, ukończoną została mimo ju, lub o ile się ich kształcić zaprzestanie, w mia
^  pcr .i» . prasko.ro!yjskiej

-  W Poznaniu odbyła się uczta dla gości cze- 1„ pod Miechowem i portretem Zygm. margr. Wielo- j e j  i postaw ienia8" w ^ a r ' u n k L ^ Z ^ s S s ^ y c l f  Podn,es,e[na .Sło8u n.a*zee° p rz f.ciw  temn> w o b e c  Pnjj tam  większe te ry to ry a . 
skich, artystki teatru narodowego w Pradze d. PosDi-l nnlstl*™ nr«sa« i Tana RWł,, . . 1 . I i tJ: u 1,®.!*:.T . 7 ™ “' I c“ 80 milczeć rów nałoby  s ię : albo p rzy zn an iu  ci-1 . L o ? d7 n  5 lnt?S°* Depesza Wolseleya dono-
szelówny i dla redaktora Divadelnych 
worki. Wśród uczty przemawiali pp. Kazimierz Jaro- 
chowski, Franciszek Dobrowolski, Zygmunt hr. Potu- 
licki, Wawrzyniec lir. Engestriim, Dr Władysław Łe- 
biński i p. Bukowiecki. W toastach podnoszono łą 
czność dwóch pobratymczych narodów i rozwój lite 
ratury i sztuki dramatycznej, jako jedną z dźwigni 
życia narodowego.

Repertuar teatru krakowskiego.

drogi Dąbrowsko-Iwangrodzkiej

a

Sprawy sądowe.
Młody zabójca.

S k ł a d  t r y b u n a ł u :  przewodniczący r. Matyas;

, . ■ , « *. ■ vuvuju Diuoiiuaou .ccu, uu uao nuuivKa: .nuu zwie-1 —) Mahdi zdobył Chartum wskutek zdrady i że
sądzimy, że kształcenie ogrodników wyłącznie n a |ty CZnej rezygnacyi. O zaiste!“ | Gordon prawdopodobnie jest w niewoli,
ławkach szkolnych, jak się dotąd dzieje w Czer-I My na to tylko odpowiemy: 0  zaiste! Gdzież Londyn 5go lutego. Policya uzyskała pewne 
mcnowie, me odpowiada celowi tej szkoły, bo ogro-1 [ kiedy znaleść gorszą do tego sposobność! Gdzie | wskazówki, że Cnningham wziął udział w zama- 
dnik powinien przedewszystkiem być obeznanym | za§ j kiedy lepszy dowód szkodliwości uporu I c^n. dynamitowym na kolej podziemną dnia 2 sty-

w dziennikarstwie ! —  A~~A----------------------------- —" —  t ~,**:------------| z pracą ręczną.
Znajomość botaniki i fizyologii roślin jest tu pożą 

I daną, ale wykształcenie specyficznie naukowe nie 
jest warunkiem koniecznym. Uprawa ziemi pod

assydenci pp. radca Szpor i sekr. Dołkowski; kwiaty i jarzyny, hodowanie sztubrów, oczkowanie |  r T o lo w i - o m u  w ł oai510  f i „ « 
protokolant Dr Starzewski. htp. daleko więcej warte są pod gołem niebem i I A c le  g r a U i y  W lo n i l t )  n o S  l i .
. a or i  . . .  . . . .  .  .  m  I  l i r  n m n l  A v n i  n m n A M  ■ ■. 1 . . .  - - - - - - - __ 1___  V*T1 _ I

Wiedeń 5 lutego. Starszy nauczyciel w se-

cznia. Konduktor odnośnego pociągu kolejowego 
rozpoznał Cuninghama, jako jednego z trzech po- 

I dojrzanych.

K u r s a .  — W i e d e ń  5-go lutego 2 godz. 30 
m. popoł. — Renta papier. 83 45 — 5%. — Renta 
papier, nieopodal 98*95. — Renta srebr. 83 95. 
Renta złota 106 70.'— 6 % Renta złota węgierska

w u __  t | ■ _ m w * - 4^/ Renta złota węcrierska 98 55 ■
ogólnie we Francyi i w Niemczech. U nas Za ś |m ‘naryum nauczycielskiem w Tarnopolu Włady- Losy z r. 186q i 38-io. — Akcye Banku Austr.
obok proletaryatu naukowego, nie posiadamy tych 18‘aw Boberski zamianowany został inspektorem I Węg. 866* Akcye kredyt. 303 60 -  Londyn
wielkich zastępów robotników uzdolnionych, które I szkolnym dla miejskiego okręgu szkolnego we I J23 60. — Napoleony 9*77. —! Lombardy 144-75.

”  5 w produkcyi n ie - |Lwowie. Losy roku 1864 174 25. — Akcye Kolei Karola
W ie d e ń  5 lutego. Ostatnie suche mrozy is.-1 Ludwika 271*50. — Akcye kolei Lwowsko-Czer 

szkodziły znacznie zasiewom w Węgrzech, a zwła-1 niowieck. 215*50. — Akcye kolei węg.-półn.-wsch. 
szcza rzepakowi. Najwięcej szkody poniosły wsku-1 j 75 50. — Obligacye indemn. galicyjs. 10125.— 

kom! taty leżące z prawej strony Dunaju. I Losy prem. węgiersk. 118*70. — Akcye Kolei Ko- 
W i e d e ń  5 lutego. Rokowania względem od-1 sZyCko-B0gum. 153—. — Akcye kolei półn.-zach. 

nowiema ugody z Węgrami rozpocząć się mają austr. 177 2 5 .— 6 % Listy zast. hipot. 10110 —
M  a a ,.,  iauraii „ „ 11ŁO U1CU . . . r  r --j .. ^  około świąt Wielkanocnych. | 0<yo Listy zastaw, galic. Zakładu kredyt. Ziemsk

Bv?mZntUwaJechnJ0z,l0' Prze,I,ysł0Iw? w S™achu Franciszkań-lmjślnie trącił dziewczynę* lecz Sobkowiczówna rym °gro(inictwo wszechstronnie już jest rozwinięte,! W i e d e ń  5 lutego (F)  Korespondencyę N. JV .ll. A. 100—.— Akcye kolei Siedmiogr. 185*75.— 
20 ct. Od osoby W 1*ió^dztleg odZToyeido 2e°i Podej« y wając o żart 15-letniego Jana Hajd u gę, | a Praca odpowiednia w całej pełni istnieje. Takim \Pre*se z Belgradu donoszącą, że król Milan wy- Marki 60*35. — Ruble 129*75. — Dukaty 5 8 0 -

Wuzeum N arod ow e (w Sukiennicach) otwarte iest codzfen tuż pTZ? nieJ snącego, rezolutnie wymierzyła so-1 °^r°def  pomiędzy mnymi, wydaje nam się być słał wuja swego jenerała Cartagiu do Petersbur- Srebro —*— . —  Akcye Anglo-Bank -
nie od godziny Hej do 3ej popołudniu z wyjątkiem po I bie natychmiast sprawiedliwość, dając mu głośny °S ród św. Józefa dla osieroconych chłopców w  Kra- § a  z ważną misyą, która ma na celu zbliżenie j Usposobienie giełdy: stałe,
niedziałków, za opłatą wejścia 20 cent. w dzień zwykły I policzek. I młody Hajduga nie zwlekał sprawy i kowie, — gdzie wśzystkie gałęzie ogrodnictwa, a | dworu serbskiego do Rosyi, uważają w kompeten-
w niedziele i święta po 10 cent. od osoby. | nie myśląc wodzić Sobkowiczównej do sądu o z^ a8zcza ta k  dziś ceniona hodowla kwiatów i ro-1tnyc^ sferach serbskich za bezzasadną. Równiej B e r l i n  5-go lutego. — Banknoty austryackie

j ,  Z ®0 lute5° pochmurno, deszcz; term. od 0*3|obrazę honoru, wymierzył sobie sprawiedliwość ró- ś,in ozdobnych przybrała znaczne rozmiary i gdzie|bezipodstawne są zostające z tem doniesieniem kom-l 165-75 — Krótki Wiedeń 165*60. — Krótka War- 
doszedł do 5*2 C. Barometr wraca do góry; o godzi-jwnież od razu, kopnąwszy nogą w groby but ozu-1^ realności, — jedna na kwiaty; druga na jbinacye o zmianie polityki serbskiej.  ̂ |szawa — *—. — Banknoty rosyj. 215*85.  5#/0

W s obo t ę  7go: Margrabia Villemer, kom edya|Ław a p r z y s i ę g ł y c h :  pp. Atteslander, hr. B a - |w cieplarni, aniżeli w książce i w rysunku. Niel 
w 4 aktach pani George Sand, przekład Aleksandry | deni, Chęciński, Pick, Dym, Senowicz, Cze-1 p0*rze^a 8*§ tu powoływać na przykłady takiego I 
Rakiewiczowej, art. dram. Benefis pani Julii Sułków-1 sak, Strnsik, Chwalibogowski, Werner, Gold-1 tycz“eg0T, k8ztałceD>a ogrodników, przyjętego j 
Bkiej. I fiager, hr. Dębicki. A ‘ 171

W  n i e d z i e l ę  8go: Halszka z Ostroga, J óz e f a | Os k a r ż y c i e l  pub l .  zast. prok. p. Fetter.
Szujskiego. l O b r o ń c a :  Dr Chajes.

j Z n a w c y  s ą d o w i :  Dr Żuławski i Dr Balicki.
Wfystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół S z tu k P ię - | W dniu 15 października 1884 r. odbywało sie

n v c n  W ^11 IT 1 A Tl Tl 1/lQOn AłlhrOV*żn A/\ /I rmS A A zł A*A zł rat*.*. 1 1 . !  I  TT • « T . A - _

stanowią potęgę w przemyśle 
mieckiej i francuskiej.

Kiedy przyłączono szkołę ogrodniczą w Czerni-1 
bawy weselnej przypatrywali ^się "tańTom goście | ch°wie do 8zkoły rolniczej, gdzie niema ani inspe-  l •  ! - J i __ • i 1 1 • *r I IrfAwr no nrinłr07O olrnln nn.‘ a.a»Aa>— t a.1  a! 1 lw dnie powszednie 30 centów ’Ibawy weselnej przypatrywali się tań3om goście. . - ^ r .

G ab in et A rch eo lo g iczn y  Uniwersytetu Jagielloń. rColle- I^Mełni, między tymi młoda dziewczyna Maryanna któ4w na większą skalę, ani oranżeryj, ani cieplarń, 
gium majus) zwiedzać można codziennie od godziny I2ej I Sobkowicz. Wśród tego nagle ktoś przypadkiem, można pył,° spodziewać wcześniej czy póżniejl no. . -
do lej — prócz niedziel, świąt i feryj uniwersyteckich|czy umyślnie dotknął sie twarzy Maryanny Sab- ZaWoda* ^ Za0‘a tego rodzaju, tam gdzie fundusze! J* . . .  ,, vgram>
bezpłatnie* _____________  , . jkowiczównej, może który tancerz w wirze nieu szcznPł°: powinna istnieć przy ojrodzie, w któ-1‘̂ oD^świąt^ Wrelkanoenych^

| przyczynę śmierci, nadwerężenie brzucha kopnię-|ne w n’?* m°gą w porze jesiennej i wogóle | ptswdopodobnie nowych kardynałów.
Iciem. IW godzinach wieczornych wykłady teoretyczne | Berno 5-go lutego. Morawska krajowa rada I

Młody zabójca, wyglądający na 10-letniego chło- z zawodem ogr^niczym styczność mające, podczas|szkolna postanowiła postarać się o zamienienie! 
paka, stanął przed przysięgłymi o zabójstwo obwi- | s dy na wsi tego niema. Te dwie instytucye razem | fild gimnazyum czeskiego, umieszczonej przy cze-

Jniony. Atoli przysięgli zaprzeczyli pytanie w kie-1 Poł*łczpne, wzajemnieby się dopełniały. Ta, która 18^iem seminaryum nauczycielskiem na Starem Ber-
.Dstatnie prejekta nadesłane na konkurs|runku zabójstwa, a potwierdzili pytanie dodatkowe uPadkiem jest zagrożona, znalazłaby środki ra J11'®* w samoistne gimnazyum. 

pomnika Mickiewicza, noszą godła: „Mariar," „znak |  w kierunku występku przeciw bezpieczeństwu ży- tunku na gruncie przeznaczeniu swojemu zupełnie | Berlin 5-go lutego. Na fundusz, który ma być 
omega.“ „Tadeusz,“ „Wiara Nadzuja i Miłość,“ Ic ia ; na podstawie tego werdyktu trybunał skaza ł|odPowiednjm* Ta zaś, której zbawienne działanie|pozostawiony do dyspozycyi ks. Bismarka, pod- 
fznaki) „Kocham was cne dzieci wieszcze." Dopeł-lJana Hajdugę na 4  miesiące ścisłego aresztu, j c . I P0W8zechnie już jest uznane, rozszerzyłaby zakres | pisali Bleichroeder i Hansemann po 15.000 marek,
maia nne iif*7.hv 3(inmwHAm — :-------u _ t — I j ------— * - * ’ * ' 1 * 1 tego działania, co z interesem ogółu i gospodarstwa|a Mendelsohn 100.000 marek.

krajowego jest zgodne. | L o n d y n  5 lutego. Nie ulega już, jak się zda-1
je, wątpliwości, że operacye wojenne rozpoczęte 

W iedeń 4  lutetro j zostaną równocześnie z Massauah i Suakimu, aby
XT , . . . , 8 I oczyścić drogi karawanowe, wiodące do Chartumu
Na dzisiejszy targ przypędzono wołów galicyjskich i Berberu. Król Abissyński weźmie udział z Senaar

i bukowińskich 685, węgierskich 805, niemieckich | z wojskami swemi w operacyach.
1 d  e r .  4 11 l r  I  r J

W iadom ości a r tys tyczn e , literackie  
i naukowe.

niają one liczby 30 projektów wystawionych wLan-Jdnym postem na tydzień obostrzonego 
gerówce, a odpowiadających ogłoszonym warun­
kom konkursu jako wykonanych w gipsie na skalę 
*/,„ naturalnej wielkości, Gospodarstwo handel i przemysł.

Kasa Oszczędności w Krakowie. 
Stan wkładek dnia 31 grudnia

„Margrabia f  illemer * po bardzo długiej 
przerwie, ukaże się w sobotę na tutejszej scenie.
Wiadomość o wystawieniu tego znakomitego utworu 
pani Sand, dostateczną jest, aby zająć miłośników.
metylko teatru, ale wogóle rzeezy pięknych; kome-11884 roku .........................złr. 8,278,663 c. 12
dya ta bowiem jest niezawodnie perłą w literaturze! Od 1 do 31 stycznia 1885 r.
dramatycznej i jedną z tych nie wielu, co stoją I złożono .................................... złr. 429,284 c. 54
na jej czele i nigdy nie starzeją się. Przedstawię-! Razem złr. 8,707,947 c. 66
nie sobotnie Margrabiego Villemer będzie miało! Od d. 1 do 31 stycznia 1885 r.
jeszcze i tę siłę przyciągającą, iż przeznaczonem |zw ró co n o ....................* . . . . złr. 405,102 c. 54

Cj a pani s “ l i w s k i e j ,  która w krótkimi stan wkładek dnia 31
czasie umiała pozyskać zasłużoną sympatyę tutej- 
szej publiczności, miłą, staranną i wypracowaną 
grą, a która ukaże się w ślicznej, a odpowiada­
jącej doskonale rodzajowi jej talentu roli, Karoliny 
de Saint-Genć. Ostatnim razem przedstawili na 
naszej scenie Margrabiego de Villemer amatoro-

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
A ntoni Klohnkoxcski.

Pociągi na kolejach żelaznych.
Odchodzą z Krakowa:

do L w o w a : osobowy pospieszny mieszany
K raków odjazd 10*46 ra. 913 wiecz. 10*49 wie. 
Lw ów  przyjazd 9*7 wie. 5*16 rano 11*13 rano 

Do Tarnowa i Rzeszowa lokalny:
KraM. oflrad 6 .8  ™o | m o S j .

Do W ie liczk i I ?E a Ków. odJa z d :  L1 '? . P r z e 4  p(4*
1026; razom 2516 sztuk.

I Galicyjskie i bukowińskie płacono 55 do 58 Złr., | P 5 W °k *,mkU
osobliwsze 59«/a do 60 złr.; węgierskie 56 do 60 złr. ^  r  m°CarStW W 8p™ ' 6 *a'
osobliwsze 62 do 65 złr.; niemieckie 54 do 60 złr f“ 0rZa Czerwon®ą°. Przez Włochy,!

ir. za 100 kiln mipqo ’ protestuje Porta przeciw wszelkiej okupacyi. Por-|
Jta zażądała, aby Włochy wycofały wojska i na 
przyszłość nie naruszały zwierzchniczych praw 

| sułtana.

Telegramy biura koresp.
Z Izby deputowanych. 

--ym przedłoże-

cznia 1884 roku
sty-
złr. 8,302,845 c. 12

I osobl. 62 do 66 złr. za 100 kilo mięsa.
Wilhelm Amirowicz & Carl Schels.

wie słynni talentem, a grający swoje role z wro­
dzoną i niezrównaną dystynkcyą.

W sprawie szk o ły  ogrodniczej.
Według sprawozdania komisyi gospodarstwa I 

krajowego, szkoła ogrodnicza w Czernichowie ma 
być zwiniętą lub przeniesioną, gdyż „pożytek z tej 
szkoły nie odpowiada oczekiwaniom, ani łożonym

A r l y k a f y  w  d z i a l e  
I i b ą  o d  R e d a k s y l .

N A D E 8 Ł A N E . (166-?)

11 ledeń lutego.

we z cennikiem darmo.
systemizowanych du 

chownych pomocniczych, uzasadnia Yojnowicz swój

W ie lic z k a  przy.: 11*49 przed poł.

Przychodzą do Krakowa:
Z e L w ow a osobowy mieszany pospieszny 

L w ów  odjazd 3-45 ra. 4-43 wie. 10*26 w noc.
K raków  przy. 2*33 pop 5*10 rano 6 48 rano

Ze Lwowa lokalny:
Lw ów  odjazd 6*15 rano. K raków  przyjazd 7*53 wieczór.

7  ) W ie lic z k a  odjazd 6-15 wieczórZ W ie liczk i J K rak4w  p ray -ja z d  g .g g  ^
Z W iedn ia  osobowy pospieszny mieszany 

W iedeń  odjazd 8 rano 11 rano 2*25 popł.
K raków  przyjazd 9*42 wie. 8*30 wiecz. 7*22 rano

Z W iednia  osobowy mieszany
W iedeń  odjazd 8*30 wie. 9-40 wie.
K raków  przyjazd 9*45 ran. 5*27 popł.

Z P r u s :  o godzinie 3*15 popoł. mięszany; o godz. 8'30 
uzupełnieniu kon-1wdecz- pospieszny i o godz. 9-42 wiecz. osobowy.

aam odzielnvrh  Z War8zawy: o godz 9 45 rano osobowy i o godz. 5*27 sam oazieinycn  I p 0 p 0 ( mieszany.

- ■

K urs  p ien ięd zy  i p a p ie ró w  p u b l iczn y ch .
K r a k ó w  5 Lutego.

Waluty.
Ruble rosyjskie papierowe za 100
Marki n ie m ie c k ie ....................
Dukat w a ż n y ....................
20-to frankówka ważna ' \ [
Imperyał ważny . . . . . . . \
Rubel srebrny obrączkowy ]

Obligi.
Za 100 złr. wart. imien. oprócz kuponu bież. 

Wspólna państwowa renta papierowa 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne .' ' ' ,
6^  galicyj. pożyczka k ra jo w a ............................. ' '
4 /t?/0 „ „ « . * .........................
b°/° Oblig. komunalne galicyj. Banku krajowego 
i/o  Listy likwid. Król. Polskiego za 100 rub. im. w! 

oprócz kup. bież. w rubl. i kop. . . ’
Listy zastawne i dłużne.

Za 100 złr. im. wart. oprócz kuponu bież.
4 ‘/ i /  Listy zast. gal. Banku krajowego . . . .  
i /  „ „ „ Tow. kred. ziem. we Lwowie
i/ś n „ „ „ „ i> 41 let.
o?® i) n n „ „ b nbyt „ „ „ Banku Hipot. „
^  « n » n » PW®.

n n v r> n n
5 ‘/jyi „ „ Zak. kre. zie. w Krakowie 36 let.

b B b „ „ n 66 let.
W  B B B „ ” I 18 let.
1 /  „ dłużne „ ;  :  :  . 2 0  let.

b „ „ „ włość, we Lwowie . .

b /  „ zast” Tow. kred. ziem. Król. Pol. z r. 1869 
Lit. A za 100 rub. im. w. op. kup. b. w rub. i kop.

Akcye kolejowe i  bankowe.
Za sztukę oprócz kuponu bieżącego.

Akcye kolei Karola Ludwika . . .  po 210 złr.
„ .  Lwowsko-Czerniow. . . po 200 złr!
„ gal. Banku Hipot. we Lwowie po 200 zlr.

Ban. gal. d. h. i p. w Krakowie po 200 złr.

129 75 
60 - -  
5 76 
9 74 

10 02 
1 63

130 60 
60 50 
5 84 
9 81 

10 10 
1 70

83 20 83 80
101 — 102 ____

101 50 ___ ___

90 70 91 50
96 75 97 75

87 25 88 25

90 90 91 75
91 25 99 25
87 25 88 25
99 65 100 25

100 90 101 70
98 50 99 25
96 50 97 50
97 50 99 —

99 — 100 _
99 — 100 ___

99 — 100 ___

55 — 58 ___

55 — 58 —

97 50? 98 50

268 50 270 50
214 — 216 —

283 — 288 —

Losy.
Za sztukę.

Losy miasta Krakowa.....................
„ „ Stanisławowa . . . .
„ Tow. austr. czerwonego Krzyża 

«
W i e d e ń  4 Lutego.

Obligi długu państwa.
4ł/sVo Renta papierowa.................
4V /0 b srebrna .....................
4°/, „ z ło ta ...........................
3% o % Losy z roku 1854 po 250 m.k. 
4% b „ I860 „ 500 złr.
47. „ „ 1860 „ 100 „

„ 1864 „ 100 „
„ „ 1864 „ 50 „

Losy Como-Renten za sztukę
Obligi indemnizacyjne.

C zeskie .........................107„ podat.
Bukowińskie . . . .
Galicyjskie.................
Morawskie.................  r v
Niższo-austryackie . . „ „
Wyższo-austryackie . . „ „
Szląskie........................  „ „
Styryjskie . . . . . 
Siedmiogrodzkie . . .  7°/0 „
Węgierskie....................  „ „
Węgier, z klauz. 1867 . „ „
byt" Oblig. poż. kolejo. węgierska .
6 yt Renta węgierska złota . . . 
i%/» Obli. ‘ „ „ (zaOstbahn)

17 
24 — 
14 15
8 50

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Banku
Boden-Credit austryacki .  _
Credit-Anstalt dla Han. i Prz. 160 

„ Bank węgierski . 200
D e p o s i t e n - B a n k ‘ ...................... 200
Escompt Gesell. niż. austr. . 500 
Gal. Banku dla Hand, i Prz. 200

120 złr.
80 .

83 45 
83 95 

106 85 
126 75 
138 25 
140 
174 25 
172 50 
43 -

18
25 50 
15 — 
9 25

106 50 
101 -  

101 10 
105 
104 50
103 — 
110 —

104 —
101 50
102 —  

101 50 
147 -
98 30

107 50

83 60
84 10, 

107 — 
127 50 
139 —I 
141 —| 
174 75 
173 50
45 -

101 65 
101 80 
106 25 
106 —

104 75 
230 — 
302 60 
312 — 
204 50 
630 —

105 50 
102 -  

103 — 
102 50 
147 25 
98 45 

108 25

105 25 
231 -  
302 90 
312 50 
205 — 
635

Austro-weg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „ 
Unionbank . . . . : . .  100 „ 
Verkehrsbank ogólny . . . 140 „ 
Wied. Bankverein . . . .  100 „

Akcye kolei.
A lb re c h ta ....................  200 złr. bez^
Alfóld-Fiume . . . 200 „ byt
Donau - Dampfsch. - Ges. 525 złr. byt
E lżb ie ty ......................... 210 „ „
Linz-Budweis . . . .  200 „ „
Salzburg-Tyrol . . . 200 „ „
Ferdynanda Nordbahn . 1050 „ „
Franciszka Józefa . . 200 „ „
Gal. Karola Ludwika . 210 „ „
Koszycko-Oderberg . . 200 „ 4yt
Lwowsko-Czem.-Jassy. 200 „ byt
Nordwest austr. . . . 200 „ „

„ „ Lit. B. 200 „ „
R u d o lfa .........................  200 „ „
Siedmiogrodzka I  . . 200 „ „
Staats-Eisenb. Gesell. . 200 „ „
Sudbahn (Lombardy) . 200 „ „
Theisbahn (Cisańska) . 200 „ „
Węg. gal. Łupkowska. 200 „ „

„ Nord-Ost . . .  200 „ „
•„ Westb.................... 200 „ „

L isty  zastawne.
G/o Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
4*/,7, Boden Credit allg. złotem pła. 
4 ‘A7o b b b papier 50 lat
37, prem. Bod, Cred. allg.....................
670 Zakł. kred. krakowskiego 18 lat 
77. Listy dłużne „ . „ 20 lat
67, Zakła. kredyt, krak. „ 36 lat
57,7, b b srebr. 36 lat
47, Gal. Tow. Kred. ziemsk....................
57o Gal. Tow. Kred. ziemsk...................
b° o n  „ n b nowe 37 lat
4% b b b „ nowe 41 lat
4*/,7o b Banku krajów. . . 51 lat 
67, „ Bank Hipot. lwów.................
5% B B B B prem. . .

/ o  B B B B . 4 0  lat

płacą żądają
863 - 871 -
78 50 79 —

147 - 1147 50
105 50 106 —

186 25 186 50
532 — 534 —
236 50 237 —
209 — 209 50
200 25 200 75
2514 2518

210 — 210 50
270 50 271 —
152 75 153 —
214 50 215 -
176 25 176 75
185 75 186 25
185 50 186 —
185 50 186 -
307 75 308 - -
144 75 145 _
250 — 250 50
181 — 181 -
176 50 176 75
180 25 180 75

122 50 123 -
98 10 98 4C
97 - 97 50
99 50 100 —

100 — 101 -
99 50 100 -

91 50 92 50
99 75 100 25
99 75 100 25
87 50 — _
91 25 91 75

101 — 101 25
98 — 98 75
97 50 98 -

5% Bank austr. węg. (National.) wal. a. 
5°', Szlasko aust. ‘ Bod.-Credit-Anstalt 
57,7, Węg. Insty. Bod.-Credit . . . 
47, „ Bank Hip. prem. . . .

Priorytety kolei.
Albrechta.................... 300 złr. 570
Alfold-Fiume . . . .  200 „ „

„ E m .  1874 . 200 „ „
Donau-Dampfsch. 100 j 200 „ 67 ,
Elżbiety za 200 Mrk. op......................

„ za 200 Mrk. nie op. . . .
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . 47 ,yi 

„ Mor.-Szląz. linia 1871/72 byt 
poż. 1876 r. . .1 0 0  złr. byt

Franc. Józefa Em. 1884 
Gal.-Karol.-Lud. 1881 . 300 

Jarosław 300

47,*/

Koszycko-Oderb 
Lwow.-Czer. I Em.

n  „ 

i ?  :
Nordwestb. austr. .

Rudolfa z 1884 r.
„ Salzkam. gut. zł. 

Siedmiogrodzkiej I  . . 
Staatseisenbahn . . . 
Sudbahn (Lombardy)

. 200 
1865 300
1867 300
1868 300 
1872 300
. . 200 

Lit. B. . 200 
Em. 1874 200 m.

b  5  it
„47,®/ 
b byt

100 złr.
200 m.
200 złr.
500 fr.

, 500 fr.
200 złr. byt 

1000 „ „

103
101 50
102 50 
100

99 80 
100 25 
99 7; 

119 50 
111 75 
118 80
105 60 
107 50
106 25 
91 —

100 30 
99 50 

100 50

3 yt 
3 yt

Theissb.-Gesell.. .
Węg. gal. Łupków. . . 200 „

b  b  U  E m .  2 0 0  „  „
„ Nordost . . . .  300 „
„ „ złotem . . 200 „
„ Westbahn . . . .  200 „ „

„ Em. 1874 200 „ „
Losy.

byt Donau Reguł.................. złr. 100
Premiowe Wiedeńskie . . „ 100

„ Węgierskie . . „ 100?’
3yt „ Tureckie . . . fr. 400

żądaja
103 20 
102 —

104 
100 50

100 10 
100 75 
100 25

112 25 
119 20 
106 — 
108 —

91 20 
100 60 
100 -  

100 90

103 80 104 10
103 25 103 75
126 50 — —
116 70 117 —
87 70 87 90
99 60 100 ___

193 50 194 —

151 - - — —

126 126 50
105 35 106 -
99 70 100 20
99 70 100 - |
99 30 99 80

122 — 122 50
99 70 100 -1
99 30 99 80

I

115 20 115 60
125 25 125 75
119 — 119 50
22 70 23 --

K re d y to w e ............................złr. 100
C l a r v ..................................... złr. 42
47, Donau-Dampfsch. . . „ 105
Insbrucku....................................  20
K eglew icha..............................   107,
K rakow skie......................... .....  20
Ofner (miasta B udy). . . „ 40
P a l f y ....................................„ 42
R u d o l f a .............................. „ 10
S a lm a ................................... „ 42
Salzburgskie......................... „ 20
St. G e n o i s ......................... „ 42
Stanisławowskie . . . .  v 20
4 7 // , Tryesteńskie . . . „ 105
47. . . . .  50
W a ld s te in a ..........................„ 20
Windischgratza.................... „ 20

Waluty.
Dukaty w a ż n e ........................................
20 f ra n k ó w k i ........................................
Imperyały ro sy jsk ie ..............................
Funty szterl. a n g ie ls k ie ....................
Liry tureckie z ł o t e ..............................
Marki niemieckie za 100 marek . . 
Rubel papierowy za 1 0 0 ....................

płacą
177 50
43 — 

114 —
18 -  
19 — 
17 25
44 75 
38 25 
19 — 
54 25 
22  -  

48 50 
24 75

130 — 
67 — 
29 75 
37 —

5 80 
9 77

10 04 
12 31
11 06 
60 30

129 50

L w ó w  4 Lutego.
Akcye Banku hip. gal. 200 z łr ..
5% Listy zast. Tow. kred. ziem. . 
4 0 /

/ o  n »  n  ł i  i ł

57, „ „ „ „ 37-letnie
47.7, „ Bank. kraj. gal. . 51-letnie , 
67, „ „ Banku hip. gal. . .
57, Obligi kom. Banku krajo. galic. . 
57, Obligi indemn gal. 107, podat. .
47.7, b pożyczki krajowej . . .

279 — 
99 45 
91 50 
99 45 
91 — 

101 —  

96 75 
101 - -  

90 60

W a r t i a w s  4 Lutego.
57, Listy zastawne nowe 1869 r. .

kupon
47, Listy likwidacyjne. . . . ,

kupon

rub.|kop.

żądają
178 — 
43 50 

115 —
19 —

17 —
— 75 
38 75
20 —  

54 75 
22 50 
49 50

131 50 
69 — 
30 50 
37 50

5 82 
9 78 

10 06 
12 36 
11 08 
60 40 

130 —

285 — 
100 45 
92 75 

100 45 
92 — 

102 —  

97 75 
102 —  

91 60

rnb.|kop. 

100 —

88 50 
68
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|  PO DZIĘKOW ANIE.
Za wyleczenie mej żony z nie­

bezpiecznej słabości, oraz za oj­
cowską prawdziwie opiekę, skła­
dam Wielmożnemu Panu Prof. 
D r o w i  H e n r y k o w i  J o r ­
d a n o w i  serdeczne Bóg zapłać.

(458) Ig n a c y  S iem iński. 
■£SS52525Z52525Z5£525Z5Z52

a

HANDEL KORZENNY
i. Biernackiego w Bochni
p o t r z e b u j e  p r a k t y k a n t a  

1 s u b j e k t a  z a r a z .
Porozumienie poprzednio listow nie; pierw­
szeństwo mają zamiejscowi. (457-1-3)

Kamienica
przy ul. Grodzkiej, przynosząca netto 9%  
dochodu, jest z powodu zamierzonego wy 
jazdu właściciela zagranicę, zaraz do sprze 
dania. Bliższe wiadomości udziela rzeczy­
wistym kupcom adwokat Dr. Zygmunt Ei- 
benschiitz, ulica Grodzka Nr. 20. (459-1-3)

Do wydzierżawienia
od dnia i 6 czerwca b. r.

ajątek
Marjampol i Wołczków

w powiecie Stanisławowskim. 
Obszar zwyż 900 morgów pola prze­

ważnie ornego.
Bliższa wiadomość u o fic ja listy  

hr Nik. Potockiego na miejscu, lub 
w Bukowni w powiecie Tłomackim. 

Pośrednictwo wykluczone. (454-1-3)

Pomarańcze
lub cytryny, ostatniego zbioru, najlepsze, 
dojrzałe, wyborowe mesyńskie, 30 do 45 
sztuk stosownie do wielkości w pięknym 
5 kilo koszyku, starannie opakowane, roz­
syła pocztą do całej Austryi - Węgier z 
o c len iem  i o p ła ta  p o cz to w ą  za 
zaliczką 1 złr. 90 ct.

R. Maiti w Tryeście.
Przy zakupnie 3 koszyków naraz 

pod jednym adresem i opłatnem poprzę- 
dniem wysłaniem pieniędzy 14 centów za 
koszyk taniej. ' (2932-10 20)

O n HARTMANNA
„ A U X I L I I J I t t "
najlepszy uznany środek leczniczy h r »
w»l n y h l w » n l »  p n e « l w
k o w f  ■  m ę ż c z y z n  i łJ ra łla r tm a n n a
A m ilium  dla kobiet p n c r i w  s p l a w o n
(.ozy świeżo pow stałym , ozy zastarzałym) 
je s t do nabyoia wraz z pouczająca broszu­
rą  i biletem upoważniająoym do jednej kon- 
sultacyi w zakładzie Dra H artm anna, we 
wszystkich aptekach po cenie 2 złr. 80 o. 
i w atśwnym ikladile W. łwerdy 
apt., I. HoUmarkt 11 w Wiednia. 
pU ^^T vlkow _znakj>ohronnj^j^bU et_zao- 
p a trz o o £ A u iil iu m je 8t_skuteczn^i_£][aw -
dziwe. Pan lir. Hartmann "33
wielu lat słynnie znany specyalista, wedle 
dyplomu z r. 1870 mianowany członkiem 
wiedeń. lekar. wydziału, ordynuje od godz. 
9 6 a w niedziele i święta od 9—2 w swoim 
zakładzie, gdzie wyleczą kiłę, wyriaty, 
choroby skórne I tnjne, choroby 
koblese 1 osłabienie męskie we­
dle nader uznanej metody, bez nast. cier­
pień i przerwie zawodu. 0  lekarstwa stara 
się w sposób dyskretny. Honoraryum skro­
mne. Leczy także listownie w Wiedniu, 
btadt, Mellerayasse 1 1 .  (60-124 )

Skład w KRAKOW IE u W. Redyka apt.

Słynnie uznany

wyciąg olejku do uszów
c. k. sekundaryusza Dra. Schipka, k tó ry  każdą 
Kłncłiotę, niepochodzącą z urodzenia wyleczą, 
Maum w uszach, kłucie w uszach, cie­
czenie z uszów i t. d. prawie zawsze naty­
chmiast usuwa, jest prawdziwy z op Bem u- 
życia za nadesłaniem 1 złr. 50 ct. do nabycia w
glówoyin układzie J. I.iibla w Wie­
dniu IX. Seegasse 9. (77-6-)

Płótno King.
K rótka trwałości płótna (wskutek ohemi- 

c inego bliohowaoia) spowodowała nas do 
wyrabaiania pod powyższą nazwą materyi 
posiadjąoej trzykrotne trwanie płótna n j-  
tsńazej o 60 procent. Płótno King je s t naj­
lepszą, najtrwalsza i najtańszą materyą na 
wszelkie gatunki bielizny. Nasz znak jest 
urzędowo ochronionym, kto go naśladuje, 
zostanie sądownie ukaranym . Płótno King 
sprzedaje nasz podpisany skład:
1 sztukę 78 centym, szerok., 20 

metr. długości na kalesony i bie­
liznę bardzo trw ałą . . . .  złr. 7-— 

1 sztukę 88 oentym. szerok na 
piękne koszule męzkie i dam­
skie, wszelkie gatunki bielizny
łó ż k o w e j ...........................................„ 8-50

1 sztukę 175 oentym. szerok., 15 
metr. długości ua 6 sztuk wiel­
kich prześcieradeł betz szwu . „ 11-80

1 sztukę 195 centym, szerok. na
włoskie ł ó ż k a ................................„ 12-80
C e l e s u  p n e b o s a n l a  s i ę  o  g s ł u -  

h u ,  p n e i y l B M i y  b e i p ł a t n l e  p r ó b ­
k i  w s s y s t k l c h  g a t u k ó w .  (119-845-j

M. Beyer i Sp.
w  K r a k o w i e ,  

H u k i e m  n i c e  N r .  1 3  — 1 4 .

Urzędnik sądowy emeryt,
znany z prawości, aknratności, stale za 
mieszkały w K rakow ie, przyjąłby odpo­
wiednie zatrudnienie lnb adm inistracyą do­
mów. Łaskawe oferty prayjm uje Z. Skalski, 
handel galanteryjny w- Sukienicach pod 
Nr. 29. (403 3 3;

W aptece w Niepołomicach 
. S S i e  p r a k t y k a n t
z ukończonem uiższem gimnp.zyum z dobrem po­
stępem. — Zgłoszenia co do w arunków  do podpi­
sanego. (407-3-3) Jan Tichy.

Polska Spółka handlowa
w Hamburgu,

rozsyła opłatnie w woreczkacb l / o w / o  •
po 5 kilo brutto l i  Cl W ę  .

Wokkę arabską . . . . .  5 kilo złr. 7’40
Jawę złotą Kensdo . . „ „ 6'10
Cejlon perłową . . . . .  „ „ 5 8 0
Ceylon plantacyjną . . . „ „ 5*30
Cuba ............................................ „ „ 5 10
Santos ..................... ..... „ „ 4-30
Mokkę afrykańską . . .  „ „ 3 90
U o r h o ł a  w paczkach po 1 kilo — po 3 złr., 
f lO I  l l d l y  4 x\t., 5  złr. i w y  tej.

Cło od 5 kilo kawy wynosi S' z łr ., o i  1 kilo 
herbaty 1 złr., które kupujący n a miejscu opłaca.

Próbki wysyłamy t a  żądanie za przesłaniem 
10 ct. w markach pocztowych. (122-14-39)

Adres: PolniscJieHandelsgesc.llschaftS.Dob­
kowski & Co., Hamburg, Valentins/camp 83.

L ER HBIL.ELISAm
Pastylki te  lepsze od wszelkich podobnych wy­

robów nie mają w sobie ładnych szkodli­
wych przymkeszków | z największym 
skutkiem używane są  w chorobach części 
dolnych ciała, febrze peryodycznej, chorobach or­
ganów piersiowych, skórnych, oczów, mózgu i ust, 
słabościach dzieci i k o b ie t; lekko przeczyszczając 
odświeżają krew ; żadne lekarstwo nie je s t odpo- 
wiedniejszem, a przy óem zupełnie nieszkodliwem 
celem usunięcia

z a t k a ń
niezawodne źródło prawne w szystkich chorób. Z po­
wodu ocukrzem a, pigułki te nawet dzieci chętnie 
zażywają. Pudełko zawierające IS pigu­
łek kosztuje 15 cnt., zwój zawierający 8 pude­
łek, zatem 120 pigułek, kosztuje tylko I złr. 
Pigułki te  odznaczone są świadectwem radcy 
dworu profesora Pithy.
A c ś r i P T P i i i p  * K a id e  Pudelko> na któ " r r s i  ■ s i .  rem nlem a mojej firmy
„Apotheke z u m hetligen Leopold “
a odwrotnie mojego znaku ochronnego, J e s t  
fałszowane, ostrzegam zatem publiczność przed 
zakupnem. (182-13-15)

Trzeba dobrze uwa­
ża ć , aby nie otrzy­
mać kiepskiego nieu- 

l i t -  f —̂ I v t e c z neoo a nawet 
szkodliwego wyrobu, 

</ należy więc żądać w y­
raźnie Neustelna pigułek Elżbiety z wyrażonym 
obok podpisem.

Główny skład w W l e d n l u i  A pteka 
„zum hi. Leopold** F. NEUSTE1N, I., Ecke 
der P l a n k e n -  u. S p i e g e l g a s s e .

Skład w KRAKOWIE u pp. aptek . Redyka, 
Wiszniewskiego, Sobierajskiego i Stockmara.

g x x x x x m x x x m = x x 3 0 0 0 0 0 0 a x »
Q  Niżej podpisana ma honor zawiadomić łaskawą Publiczność, że

*  Pierwsze największe składy lamp
1 l i a i l y  z wlasnei kopalni

H. O K O M
łfj  nadal pod tą samą firmą prowadzić bedzie i poleca się dalszym 

względom Szanownej Publiczności. (455-1-3)
K. Okoń.

a O G O O O O O O C iX X X J O O O C X J D D O D f :

3 wydanie (nowe)
w księg. IIii ber A Łahme w Wiedniu 
I. Herrengasie G. Handbuch fUr Wer- 
venhranke, ściśle naturalnie (bez żadnego le­
karstwa) 3 wydanie, cena 1 złr. pocztą 1 złr. 10 ct. 

U W A G A : Doskonałe dzieło o leczeniu. 
(87-5 20)

v  $

Ciągnienie już 
d n i a  S O  l u t e g o  b .  r .

1 N C S E S 1  * •
LOSY po I

GŁÓWNA WYGRANA

50,000 Kir.
* 10,000 wygranych. (427-3-13)

D o n a b y c ia  w  b iu rze  lo ter y ju e m  w ęgler . 
d żo k ej - k lu b u  w B u d a p eszc ie , Hatvaner>  

g a sse , w k a sy n ie  n arod ow em .

(» H< >1

(360-4-)

, w. a.

Z A PA L E N IE  OSKRZELI, K A SZEL, K A T A R Y
K A T A R Y  piersiow e, SUCHOTY, A stm y

Leczą się szybko i z pewnym skutkiem  przez użycie

KROPEL LIW0NSKICH
(GOUTTES L I Y ONIENNE S)

Z  Kreozotu drzewa hukowego, Sm oły Norwcgskiej i  B alsam u Tolutańskiego

!=>' T R O U E T T E - P E R R E T
Je s t to  środek niezawodny, leczący radykalnie wszelkie słabości organów oddechowych,  

zalecany przez znakomitości lekarskie jak o  jedynie  skuteczny. Jedyny k tó ry  nie tylko 
nie utrudza żołądka, ale go jeszcze wzmacnia i obudzą apetyt. Dwie krople rano i 
wieczorem w ystarczają do pokonania chorób piersiowych w najsilniejszych objawach.

Skład główny: TROUETTE-PERRET, 165, ulica Saint-Antoine, w PARYŻU
i w głównych aptekach. — Dla uniknienia fałszerstw 

wymagać należy Sięmpel francuskiego R ządu  na każdym  flakonie.

Z nów  /.ło i y m ed al 
n a m ięd zyn arod ow ej w y sta w ie  w  L on d yn ie

otrzymał wyłącznie i jedynie

Leicbnera puder tłusty
i

L e i c b n e r a  p u d e r  g r o n o s t a j o w y
najlepszy gatunek tłustego pudru.

Ten niezrównany najlepszy z wszystkich pudrów na twarz, na dzień lnb 
wieczór, który cerę czyni młodzieńczo - piękną i delikatną, jest do nabycia we 
wszystkich handlach perfamów. Należy się wystrzegać przed naśladowaniami 
bez wartości i uważać ściśle na zamknięte puszki ze znakiem ochronnym : 
„Lirę i wieniec wawrzynowy". (318-5 6)

L. L elch n er  w  B er lin ie , H chiitzen strasse  31, 
król. belg. nadworny dostawca teatralny.

11

428 J )
58 ! )

291 JJ
191 9

Rozpisanie ofert.
H l a  b u d o w y  l i n i i  S t r y j - B e s k h l  i  § t a c y i  S t r ó ż e  m a  b y ć  

r o z d a n ą  d o s t a w a  w  d r o d z e  o f e r t :

6225ton szyn,
łubków kątowych (Winkellaschen), 
szrub łubkowych (Laschenschrauben), 
podkładek (Unterlagsplaiten), 
szynali (Hackennflgtln).

Oddanie ofert ma się dotyczyć albo na całą ilość dostawy albo na jej części. 
Materyały muszą być odstawione opłatnie do jednej stacji galicyjskich linij kol — 
jowyih, zostających pod zarządem państwowym w ten sposób, że:

3 0 0 0  ton szyn, 209  ton łubków kątowych, 28  ton szrub łubkowych, t i 6 
ton podkładek i 90  ton szynali, najpóźniej do końca czerwca b. r., reszta zaś 
dopiero w ciągu miesiąca stycznia aż najpóźniej do końca kwietnia 1886  r. do­
stawioną zostanie.

Warunki dostawy, plany i formularze ofert można przejrzeć w oddziale fa­
chowym dla konserwacyi budowy i kolei c. k. generalnej Djrekcyi austryackich 
kolei państwowych w Wiedniu, tudzież w c. k. Dyrekcyach ruchu kolei państwo­
wej w Krakowie i we Lwowie. Każdy oferent ma się przy przedłożeniu oferty 
ściśle stosować do formularza.

Oferta musi być podaną zapieczętowana n a j p ó ź n i e j  d ©  2 3  l u t e g o  
b . r .  d o  g o d z i n y  1 2  W  p o ł u d n i e  W  protokole podawtzym o. k. gene­
ralnej Dyrekcyi austryackich kolei państwowych w Wiedniu (Funfhaus, Admini- 
strationsgebaude) zaopatrzona w napis: „OfFert fur Oberbau-Materialeu.

Oferty nieodpowiadające tym postanowieniom, nie będą uwzględnione.
W i e d e ń ,  w styczniu 1885  r. (484)

C. k. generalna Dyrekcya austryackich 
kolei państwowych.

w

£ W dobrach Olejów,

fi

S

dworzec Z b o r ó w ,  poczta O l e j ó w ,  
j e s t  na sp rzed aż p iec lo le -  

S tu l o g ie r , nieużywany, ciemno- 
szpakowaty, wysokiej krwi arabskiej, 
po Emirze i Hadzi babce, wnuk Ga- 
zeli z Jarczowiec. (345-6-6)

ju  Wodzicki.
^£5Z 5H 5Z 52525Z 5Z 5252J5Z 5Z 5£5Z 5E 5Z 52^

PLASTER THAPSIA
P P .  L E P E R D R I E L - R E B O U L L E f t U

K T Ó R Z Y  SĄ J E GO WY N A L A Z C A MI

Wypróbowany i upoważniony do 
wprowadzania na terytor.vum Cesar­
stwa przez Departament Medyczny w 
Petersburgu.

Plaster ten leczy Katary, Kaszle, 
zapalenie clychawek, ptuc i opłucnej, 
bile reumatyczne, cierpienia kręgu pa. 
cierzowego, etc., etc.

Jes t to znakomity środek z powodu 
pomyślnych skutków , jak ie  sprawia 
i dlatego je s t często podrabiany i 
naśladowany.

Dla uniknięcia przypadków przypi­
sywanych zwyczajnie z całą słusznoś­
ci i lekarstwom mającym między soba 
podobieństwo, wymagać należy na 
ka dvm plastrze aby się znajdowały 
podpisy.

Ć Z J ’j - i X d f

Dostać można w K r a k o w i e  w aptekach pp. 
Trauczyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego. 

(36-12-)

H 4 J A T E Kim
z kilku folwarków, razem łub częściowo do sprze­
dania lub zamiany — jeden  folwark na kamieni, ę 

w Krakowie.
F o l w a r k  blisko Krakowa do sprzed-.nia.
Wieś o milę od Krakowa do sprzedania lub 

zamianę na większy m ająttk .
Poszukuje się dzierżawy 200—3C0 morgów 

z dobrym domem mieszkalnym, od św. Ji.na.
Kamienice — domy do sp zedania — Po­

trzebne eą 3000 złr. na hipotekę kamienicy.
Rządcy, gorzelani. — Posyła pas/porta do wizy 

i t  p. czynności załatwia Biuro komisowo- 
Inform. W ł. Jata orskiego w Krako­
wie, ulica G r o d z k a  Nr. 30. (348-3-3)

Restauracja w  hotelu pod Różą
posiada w i e l k i  z a p a s  b i l l i  Oli ll 
własnego wyrobu i takowy sprzedaje 
po 4 złr. kilo. — Przesyłką pocztową 
najmniej 272 kilo. (266-6*12)

F. T u rliń sk i, restaurator.

Zarząd dóbr Dobczyce
(poczta w miejscu), ma do pozbycia:
Gareta siewnik 14-rzędowy, system 

łyźeczkowy za 80 złr.
Gareta kierat żelazny silny z trans- 

misyą za 50 złr. (381 2 3)
młocarnię cepową za 30 złr. 
dwie pary walców, system Pini, do 

młyna ameryk. para po 80 złr. 
Wszystko w zupełnie dobrym stanie.

BUKIETY.
Zakład mój ogrodniczy, zaopatrzony w  

wielki wybór kwiatów świeżych, poleca 
Szan. Publiczności na tegoroczny karna­
wał najgustowniej według żurnalu francu­
skiego wykonywane bukiety wszelkiego ro­
dzaju; dekoruje sale, podejmuje zakłada­
nie ogrodów artystycznie, jakoteż prakty­
cznie. Wieńce laurowe w wielkim wyborze, 
wianki mirtowe (ślubne) wykonuje gusto­
wnie i po cenach bardzo przystępnych.
(207 9 ) K a r o l  F r e g e ,

ogrodownictwo handlowo - artystyczne
w Krakowie, ulica Lubicz N r. 30.

Śledzie sardynkowe
poleca T eod . I lc llm . S c h r o d e r  
w H zczecln le. (SIT-S^

Kto sobie hu,.i taki nowo w y­
naleziony W eyla stołek kąp ie­
lowy do ogrzania możo się co­
dziennie bez trudu i niedogo­
dności w ciepłej wodzie, ogrza­
nej do 30 s to p n i, kąpać. Do 

' kąpieli p o tz e b a  t j lk o  5 kone­
wek wody i za 5 ct. węgli OLszt rne illustr. cen­
niki darmo i opłatnie. L. W --yl, posiadacz c. k. 
przywileju w W iedniu, Wallfiichgasse 8. W anny 
k ap iiL w e , k lozety , przyrządy natryskow e, lo­
downie. (245 19-30)-

W IECZNA PIĘKNOŚĆ SKÓRY OTRZYMUJE SIĘ PRZY UŻYWANIU

P A R F U M E R I E  O R I Z A
CREME-ORIZA

de L . LEGRAND
Dostawę Rossyjskiego 
Cesarskiego Dworu.

"*»«curdc Husicurs*
łu g  S TH0N0ftlffl

j B ieli i  udelikatnia skórę 
dając jej przezroczystość 
i  św ieżość do najpói*

I ni ej szych lat. Ochrania 
od opalenia się, piegów i 

zmarszczek.

*iwnni£sr

O H IZ A  L A C T E
LOTION ŻMULSIYB

B ieli i oswieźa skórę, 
spędza i niszczy piegi.

S A  A O N  O R I Z A
Doktora O. B B v e h , 

najłagodniejsze mydło 
dla skóry.

I Ess-O riza 4  O riza-Lys
Najnowsze perfumy 
przyjęte i używane 

przez Jwiat elegancki.

0RIZA-P0WDER
Ryżowy puder 

Przylegający do skóry i 
nadający jej delikatność 

aksamitu.

|S k ła i l  G łów ny, 207, rue

_ lus d t Teintuws Pro- 
greslvep.cheTeux blancs

nadaje włosom 
i brodzie bezzwło­
cznie Ich pierwo­

tny kolor

207m. S7HON

Do 1 po ułyelB tego środka 
nie trzeba myć głowy, nie 
plami bowiem akóry i nie 
jest szkodliwym zdrowia

Do nabycia w Krakowie w aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka. [319 3-!

W y r o b y  fflporęczone prawdziweD W y r o b y  
p a r y  sto le ■ i najlepsze o  p a r y s k ie
kauczukowe i gemowe, stosownie do dobroci, po złr. 1, 2, 3, 4, 5 złe., suspenzorya po 2 złr. 
i 3 z łr ., tudzież wszelkie szczególności gumowe rozsyła MłARTUAŁAIE za zaliczką lub za 

* gotówkę opłatnie za rewersem

P I E R R E  R O V M I E R ,
S K Ł A D  P A R Y S K I C H  T O W A R D  W  G U M O W Y C H

U l W i n r i n i l l  Hfirntnerstraue Mr. S M »  Huzarze (85 42-)W nlculllll, f Kreiiitig 3 w Huzarze bankowym.
Ostrzegam przed nieprawdziwemi i bałamucącemi ogłoszeniami. *W 6

ASTHME
Duszność, chrypka, katary  zadawnione i wszel­

kie cierpienia kanałów oddechowych ustępują po 
użyciu R U R E K  L E V A S S E U R A .

NEVRWGIES
Wszelkie tie r, iuu’a nerwowe ka .dej chwili 

ustępują po luyciu pigułek autiuewralgijnyeh 
Dra C R O N IE R .

W  P ary żu , S k ład  głów ny w A ptece p an a  Lkvasskur, rue  du P ont-N euf, 7.
D ostać  rnożua w e w szystkich głów nych ap tekach .

W  Krakowie w aptekach pp. Trauczyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego. (42-18-1

C. k. Generalna Dyrekcya austr. kolei państwowych. 
W A C I Ą C 1  *  K O X K I i A U l I  J A K D l

ważnego od 15 litt pada 1884 r.
O i l j a z i t  z  l* o < lg » r z »  I * r z y J » z i l  a lo  l " o t lg - |» r z »

7 55 rano do Skawiny-Oswięcima, 10 10 przedpoł. z Now- go Są< za, S chy, Skawiny,
924  przedpołudn. do Skawiny, Suchy, Nowego 1D33 przedpołudniem z Oświęcima, Skawiny, 

Sącza, Zwardonia,
3 35 popołudniu do Skawiny Oświęcima,

5 — popoł. do Skawiny, Sueby, Nowego Sącza.
Odjazd z Oświęclma 

8 12 rano do Skawiny, Podgórza, Suchy, Nowego 
Sącza, Zw-ardonia,

3T0 popołud. do Skawiny, Podgórza, Sucby, No­
wego Sącza.

Odjazd z Tarnowa 
9 34  przedpołudn. do Grybowa, Nowego Sącza, 

Orłowa,
5-— popołud. do Grybowa, Zagórza, Nowego Są­

cza, Zwardonia,
2-34 w nocy do Grybowa, Zagórza, Nowego Są- 

cza, Orłowa. Zwardonia.______

5'44 popołudniu ze Zwardo ia , Nowego Sącza, 
Si chy, Skawiny,

7'03 wieczór z Oświęeima, Skawiny.
l*rzyjazd do Ośwleclina 

11'40 przedpołudniem z Nowego Sącza, Sucby, 
Skawiny, Podgórza,

7’— wieczór ze Zwardonia, Nowego Sącza, Su­
chy, Skawiny, Podgó ’a.

■'rzyjuzd do Tarnowa
11-07 przedpołud ze Zwardonia, Nowego Sącza 

Zagórza, Grybowa,
8’56 wieczór z Ó rłow a, Nowego Sącza

agórza, Grybowa,
Gry-

12 55 w nocy ze Z w trlonia, Orłowa. Nowego Są- 
cza, Zagórza, Grybowa. (371-9-)

bowa,

Czcionkami Drukarni n Czasuu Odpowiedzialny rządca Drukarni Jozef Łakociński.


